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z 
Wierność podpisom | memg 


hieczność. ustalenia proporcji zbrojeń między 


państwami według potrzeb każdego państwa. . 


imon jest zdania, że zmniejszenie zbrojeń 


kwiększy bezpieczeństwo i wypowiada się za 
stosowaniem dwóch zasad ograniczenia zbro 


| Biotwste polega na USTALENIU MAKSY- 
MALNEJ CYFRY ZBROJEŃ KAŻDEGO 
PAŃSTWA, druga na ZAKAZANIU PE- 
WNYCH KATEGORYJ ZBROJEŃ. 

Simon nie jest zwolennikiem idei zmniejsza 
hia zbrojeń o pewien procent, a jedynie usta: 
lenia maksymalnej cyfry zbrojeń poszezegól- 
Piia państw, wypowiadając się za zakazem 


używania gazów i zakazem bombardowania po l 


pietre; Uważa że propozycje delegacji 
ranenskiej muszą być przedmiotem poważnych 
"ac konferencji. Pozatem propozycje francu- 
tkie, jakoteż inne propozycje będą przestudjos 
yane przez rząd brytyjski z największą i naj: 
hrzyjaźniejszą uwagą. Dalej Simon wysuwa 
Propozycję zniesienia łodzi podwodnych. Le: 
[v to w interesie Wielkiej Brytanjj, ale także 
| w interesie pokoju. W sprawie rozbrojenia 
morskiego traktat londyński powinien być 
trzymany bez zmian do r. 1936. Simon nie 
hałegą na zniesienie obowiązującej służby waj: 
kowej, a jedynie wzywa do znalezienia prak= 
tycznej metody ograniczenia cyfry efektywu. 
Anglja jest pozatem gotowa współpracować 
W pracach, zmierzających do zmniejszenia roz 
miarów. okrętów wojennych i do zakazu uży: 
Wanja najcięższej artylerji W konkluzji wska: 
zaje Simob na krwawe konsekwencje fiaska 
dawnych konferencyj pokojowych i wyraża 
mądzieję, że konferencja zakończy się. sukces 
sem, 

Po Simonie zabrał .głos minister Tardieu. 
stórego przemówienie, wypowiedziane z wiel: 
ką swadą kilkakrotnie przerywane oklaskami. 
Na wstępie Tardieu odmalował sytuację ogóle 
ną, wskazując na to, że zadaniem konferencji 


mie jest jedynie sprawa, która zajmuje rządy. 


Czyniąc wyraźną aluzję do wewnętrznej poli: 
tyki Niemiec, minister Tardieu podkreślit, że 
walki partyjne dochódzą do niepokojącego pa: 
toksyzmu, a polityka międzynarodowa staje się 
(w nich stawką. Wynika stąd uczucie nieufno: 
ści i daję się znowu słyszeć brzęk broni, Zada: 
niem konferencji jest przygotowanie ogranicze, 
nia į redukcji zbrojeń w zgodzie z czterema 
zasadami, które wykluczają identyczność sys 
tuacji poszczególnych państw. Zasady te to 
bezpieczeństwo, wykonanie zobowiązań, sytu: 
Ma geograficzna. oraz warunki specjalne, — 
Aby dokonać tego dzieła, trzeba unikać błę: 
dów, popełnionych w ciągu 13 lat ubiegłych. 
(Gwarancje, zawarte w pakcie zostały przez ten 
£żas osłabione i pomniejszone. Pakt został pos 
woli zniszczony, Projekt wzmocnienia nie. Zo: 
stał zrealizowany. Protokół z r. 1924 został po: 
rzucony wzamian za obietnicę, że będzie za: 
stąpiony szeregiem układów regjonalnych, a 
tymczasem — stwierdza. Tardieu, czyniąc alu- 
zię do braku Locarna wschodniego — istnieje 
tylko Locarno. Z większości propozycyj fran: 
cuskich w r. 1926 cóż pozostało. Tylko radjo 


viasia Ligi Narodów — wzajemna pomoc za: 


. położonym pod dawnemi 
gwarancja pokoju ś 


| Przemówienie Simon'a — 

Genewa, 9. 2. (PAT.) Jako pierwszy mów: 
PR na konferencji rozbrojeniowej zabrał głos 
minister spraw zagr. Wielkiej Brytanji Simon, 
który w godzinńem przemówieniu sformułował 
program angielski Na wstępie Simon wyraził 
przekonanie, że wypadki na Dalekim Wschn: 
lize nie mogą być uważane za argument przes 
tiw użyteczności konferencji rozbrojeniowej. 
Raczej czynią one pilniejszą realizację jej za: 
Hań. Następnie Simon omówił ewolucję zbros 
eń w ciągu ostatnich 13 lat, wskazując na ko» 


mieniła się w traktaty o nieagresji itd. — Dziś 
trzeba czynów, Do nich zaprasza projekt 
Francji. 


W dalszym ciągu energicznie wskazał Tare 


zobowiązaniami 
wiałtoweśo 


Wielisa mowa Tardicu'esśeo 


inne projekty, ale Francja nie wyrzeknie sie 
swych poglądów na organizację pokoju. Jest 


| ona przekonana, że rozbrojenie bez organizacji 
byłoby niesłuszną premją dla tych, którzy prze 


dieu na to, że konferencja musi się ograniczyć | ważają liczbą lub techniką. Dzieło organizacji 


do swych zadań, 
zmieniać mapę świata, ani wyrokować o no: 
wym traktacie pokoju. 


Nie jesteśmy tu poto, aby | pokoju wymagać będzie wiele czasu. Obecna 


generacja zapewnie nie dokoria go, ale jej za» 
daniem — zakończył Tardieu — jest rozpocząć 


JEŻELI NASZE PRZYSZŁE DECYZJE | to dzieło. 


MAJĄ MIEĆ AUTORYTET, MUSZĄ WY: 
RAŻNIE PODKREŚLAĆ NASZĄ WIER: 
NOść DO PODPISÓW, 
POD DAWNEMI ZOBOWIĄZANIAMI. 

' Dalej Tardieu oświadczył, że Francja got) 
wa jest bez żadnych zastrzeżeń ograniczyć 
swe zbrojenia na obecnym poziomie. W razis 
przyjęcia planu francuskiego, gotowa jest on1 


rozpatrzeć możliwość dalszej redukcji swych | pokoju i ładu", 


zbrojeń. Streściwszy projekt francuski, Tar: 
dieu wezwał kanferencję, 


wała. Ze swej strony gotów jest dyskutować 


POŁOŻONYCH | 


» | jąc RES na Dalekim Wschodzie, 


aby go przedyskutac | 


Chiny mauczką dla 

gonewasIch wołiiyłcó w 
Paryż, 9. 2. (PAT.) „Echo de Paris", omawia 
pisze: 
Chiny są typowym przykładem narodu który 
rozbroił się przed zapewnieniem sobie bezpie: 
czeństwa. Japonja występuje jako „czynn*k 
Chiny rozbrojone, to źródło 
| kontliktu. Sytuacja ta podkreśla tezę francuz 
ską: „Naprzód bezpieczeństwo, potem rozbro: 
jenie*, 


p ZW TAESTEN a KOTNO OK EN BOT COARSE TE RPO EAS JRR A AETA ZEMKE": PUT SITEA IAEE A ETA 


Polska nisdy 
"sfę Pomorza a 


Nowy Jork, 9. 2. (Pat). Na bankiecie 
towarzystwa francusko - amerykańskiego 
który odbył się w Nowy Jorku, prezes te- 
go towarzystwa Guitry, wybitny adwokat 
tutejszy, wygłosił dłuższe przemówienie na 
temat stosunków irancusko-amerykańskich, 
Dłuższe przemówienie poświęcił on Polsce, 
kładąc szczególny nacisk na nienaruszal- 


me wyurzełsnie 
Francia Polski 


ność traktatu wersalskiego i utrzymanie Po 
morza i Śląska, których Polska nigdy się 
nie wyrzeknie. Mówca oświadczył, że Fran- 
cja nie może i nie chce wyrzec się sojuszu z 
Polską, Amerykanie, którzy dążą do od- 
dania Niemcom Pomorza i Śląska spowodu- 
ją nową wojnę. x 
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Zwyżka pożyczki 
stabilizacyjnej 
ma Siełdziew Londynie 
Londyn, 8. 2. (Pat). 7-proc. stabilizacyj: 

na pożyczka polska podniosła się o pół 
punktu, W tęn sposób w ciągu 4 dni gieł: 
dowych pożyczka polska z 69 podniosła się 
o 4 punkty i doszła do kursu 73. 


Wzrosi zapasu z!ota 
z wade oszczędnościowe w 

DP. K. ©. wciąż sie zwiększaia 

(o) Warszawa, 9. 2. (Tel. wł), W ciągu 
stycznia zapas złota w skarbcu Banku Pol- 
skiego zwiększył się o 96,000 zł i osiągnał 
wysokość 600.487.009, 

Stosunek procentowy pokrycia kruszco- 
wo - walutowego podniósł się w styczniu 
z 48.09 proc. na 48,35 proc. 

W styczniu wzrost wkładów oszczędno- 
ściowych w P. K. O. wzrósł o 14.6 miljo- 
nów. Liczba książeczek oszczędnościowych 
powiększyła s ẹ o dalsze 20.122 książeczek, 


Usravienie 

wicem. Swiłąrkowsksiegw 

(o) Warszawa, 9. 2, (Pat), Wezôraj po 
południu odbyło się posiedzenie Rady Mi- 
nistrów pod przewodnictwem premjera: 
Wśród aktualnych zmian personalnych mó 
wiono o bliskiem ustąpieniu wicemin, spr 
wewn. Świątkowskiego. Na stanowisko tc 
na razie nie ma być nikt mianowany. 


DO zamachu | 
siamu zj kianedzie 

Warszawa, 9. 2. (Tel. wł). Z Kowna do. 
noszą, że dacia koła rządowe oświądczają. 
że państwa, które sygnowały konwencję kłaj- 
pedzką, zgodziły się na usunięcie prezydenta 
rządu kłajpedzkiego Boeffchera. Boeffcher zo- 
stał obecnie zwolniony z aresztu i znajduje sie 
w swojem mieszkaniu pod nadzorem policji. 


Na Wschodzie bez zmian... 


Szanghaj, 9. 2. (PAT.). Po dniu spokojnym 
wieczorem rozfioczęła się gwałtowna strzelani- 
na, która trwała kilka godzin, przyczem walki 
przeniosły się w kierunku północno-wschodnim 
od dworca Chapei, co wydaje się wskazywać 
na to, że Chińczycy wypierają Japończyków. 


Moskwa, 9. 2. (PAT.). Korespondenci 
pism sowieckich donoszą, że Chińczycy mieli 
otrzymać z Nankinu znaczne posiłki m. in. ar- 
tylerję zenitową. Japończycy ściągnęli rów- 
nież wielkie siły. Bombardowanie przedmieść 
Szanghaju przez artylerję i aeroplany trwa w 
dalszym ciągu. Japończycy czynią przygoto- 
wania do ostatecznego wyparcia Chińczyków 
z miasta. 

Sowiecka agencja prasowa otrzymała infor- 
macje o ogłoszeniu w Japonji mobilizacji oraz 
wysłanie do Szanghaju posiłków w sile dwóch 
dywizji wojska w liczbie 20.000 żołmierzy. 


Tokio, 9. 2. (PA'T.). Agencja Reutera do- 
wiaduje się, że rada ministrów postanowiła 
przeznaczyć 40 miljonów jen (około 150 milj. 
złotych) na wydatki wojskowe i morskie w 
Szanghajn do końca bieżącego roku budżeto- 
wego, t. j. do końca marca. Omawiane sumy 
mają być uzyskane w drodze wypuszczenia 
bonów. 


Tokio, 8. 2. (PAT.). W celu nawiązania 
ścisłego kontaktu z przedstawicielami władz 
zagranicznych w Szanghaju członek izby Mat- | 
suka wyjechał do Szanghaju jako przedstawi- 
ciel rządu. Przed wyjazdem Matsuka odbył 
konferencję z ambasadorami Stanó wZjedn.. 
Wielkiej Brytanji i Francji. 

Londyn, 9. 2. (Tel. wł.). Z Szanghaju do- 
noszą, że komendantem chińskiej floty po- 
wietrznej, liczącei 40 samolotów, jest obywatel 


amerykański Bet Hall. Prasa amerykańska 
nazywa go awanturnikiem i obieżyświatem. 
Charhim pod okanacia 
iame nsh a 

Moskwa, 9. 2. (Pat). Wojska japońskie 
po osadzeniu się w Charbinie orzpoczęły 
prace, mające na celu zaprowadzenie po- 
rządku w mieście. Oddziały gen. Din-Czou 


maszerują wzdłuż kolei wschodnio-chińskie! 
w kierunku wschodnim. Przerwa w rucht 
tej kolei jest podobno zlikwidowana. Wczo- 
raj miał być przywrócony ruch pasażerski 
Zajęcie Charbina ma ułatwić Japonji stwo- 
rzenia nowego rządu mandżursko-mongo|- 
skiego. Utworzenie rządu ma nastąpić w 
najbliższych dniach. 


Dziwna propozycia japońska 


Tokio, 9. 2, (Pat), Minister spraw zagr. | sobności, czy to w drodze oficjalnej, czy 


wystąpił z propozycją, uważaną za balon 
próbny, stworzenia zdemobilizowanej strefy 
o szerokości 15—20 mil dookoła głównych 
portów chińskich Szanghaju, Hankou í Tien- 
Tsinie. Armja mandżurska miałaby być 
zdyscyplinowana, pełniłaby rolę policji. 
Tokio, 9. 2. (Pat). Przedstawiciel Mini- 
sterstwa spraw zagr, oświadczył, że posz- 
czególne mocarstwa nie zostały jęszcze po- 
wiadomione o projekcie japońskim, doty- 
czącym demilitaryzacji stref dookoła miast 
chińskich, Jednakże przedstawiciele dy- 


plomatyczni zagranicą otrzymal: instrukcję. 


poruszenia tej sprawy przy najbliższej spo* 


nieoficjalnej, 


Zacsirzenie stosunków 
miedzy Ameryka a Jawomia 


Londyn, 9. 2. (Pat). Według doniesień 
„Daily Herald" stosunek pomiędzy Stana- 
mi Zjedn. i Japonją doznał poważnego za- 
ostrzenia, skutkiem sytuacji w Szanghaju. 
Ambasador amerykański w Tokio w roz- 
mowie z ministrem Yoshizawą oświadczył 
w ostrej wymianie zdań, że z powodu wy- 
słania przez Japonję posiłków do Szangha 
ju, Stany Zjedn. nie mogą dawać wiary za- 
pewnieniom pokojowym rządu japońskiego, 


Pierwszy raport komisii szanóhajskciejń 


Genewa, 9. 2. (PAT.). Pierwszy raport 
komisji szanghajskiej został wezoraj zakomu- 
nikowany członkom Rady. przez sekretarza ge- 
neralnuego. Przyczynę napięcia stosunków ra- 
port widzi w agitacji antyjąpońskiej, która 
istniała od lipca ub. roku. Rezultatem wyni- 
kłej stąd szkodliwej atmosfery były liczne 
zajścia, które skłoniły konsula japońskiego do 
wystosowania w du. 20 stycznia znanego ulti- 
matnm. Po długich rokowaniach ultimatum tą 
zostało przyjęte dn. 28 stycznia. Konsul japoń- 


ski oświadczył korpusowi konsularnemu, że od- 
powiedź chińska jest zadawalająca, jednakże 
atmosfera się nie poprawiła, wobec czego. ko- 
mitet obrony koncesji zagranicznych ogłosi? 
stan kryzysu. Powołując się na to, admirali- 
cja japońska postanowiła wysłać wojsko także 
do dzielnicy chińskiej. Napotkało ono tam na 
opór wojsk chińskich i w ten sposób doszło 
do bitwy. Komisja zapowiada wysłanie dal. 
szego raportu. 
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-My i Oni w Sejmie 


Jałowa $adanina opozycji | 


Od kilku dni Sejm dyskutuje nad rzą- 
dowem przedłożeniem państwowego pre- 
liminarza budżetowego. A zatem — Sejm 
zasiada w tej chwili nad tą właśnie pracą 
zasadniczą, do wykonania której obowią- 
zany jest wyraźnym nakazem konstytu- 
cyjnym. Uchwalanie budżetów bowiem 
jest przecież bezsprzecznie jednem z naj. 
ważniejszych zadań ciał ustawodaw- 
czych, jest naczelną czynnością parla- 
mentarną. W'tej to właśnie pracy ma 
Sejm możność wglądu w skomplikowaną 
maszynerję administracji państwowej, — 
tu właśnie może kontrolować każdą pozy- 
cję dochodu i każdą pozycję wydatku, Tu 
wreszcie tkwi źródło inicjatywy . posel- 
skiej, ręalizowania konkretnych progra. 
mów, ścierania się poglądów na. gospo- 
darkę państwa. 

I cóż widzimy? Właśnie tego najważ- 
niejszego swego uprawnienia, tej najdo- 
godniejszej okazji wykazania się twórczą 
inicjatywą — zrzeka się opozycja, Doty- 
czy to zarówno prawicy, jak i lewicy. 
Taktyka, jaką zastosowała opozycja, jest 
następująca: — wszystkie zespoły opozy- 
cyjne krytykują, malują czarne na czar- 
nem, -— ale żaden z nich nie stawia żad. 
nych pozytywnych wniosków, żaden nie 
zgłasza poprawek. A już zgoła żaden nie 
występuje z. jakimkolwiek programem. 
Każdy z opozycyjnych posłów powiada: 
„jest źlę”, każdy rozdziera szaty: „będzie 
gorzej!" Ale żaden nawet nie kusi się 6 
przeciwwskazania, o ogólnikowe choćby 
skreślenie płanu, jakby to „źle“ i „g 
rzej” przemienić w „dobrze” i „lepiej“. 

Powód tego rodzaju ustosunkowania. 
się jest bardzo prosty: -— opozycja nie 
posiada żadnego, ale to żadnego realnego 
programu gospodarczego, możliwego do 
przeciwstawienia Obozowi, który na sie- 
bie wziął nietylko pełną odpowiedzialność 
za losy: państwa, ale również skutecznie 
zmaga się z naporem Światowego kryzy- 
su, Sprawa jest aż nadto jasna: — gdyby 
panowie posłowie z opozycji posiadali 
choć cień jakiegoś planu, gdyby napraw- 
dę znali jakieś sposoby lepszego gospo- 
darowania i skuteczniejszej obrony do- 
chodów państwowych przed skutkami 
wszechświatowego przesilenia, — wów- 
czas napewno nie chowaliby tych planów 
i sposobów pod korzec, lecz niewątpliwie 
wystąpiliby z niemi na Światło dzienne, 
przekonywując tym argumentem całe 
społeczeństwo, że są od rządu mądrzejsi 
i umiejętniejsi. - 

Tymczasem cóż? Przez szereg dłu. 
gich tygodni trwały obrady sejmowej Ko. 
misji Budżetowej, obecnie zaś od szere- 
gu dni toczy się dyskusja budżetowa na 
plenum Sejmu, Okazji było chyba dość. 
Przemawiał i przemawia ustawicznie dłu. 
gi szereg opozycyjnych posłów z prawi- 
cy i z lewicy. Gdzież jest ten „program 
gospodarczy‘ opozycji? Poza niemęskiem 
użalaniem się, że „jest źle”, poza tchórz- 
liwemi „przepowiedniami'”', że „może być 
jeszcze gorzej“, — gdzież jest choć. jedna 
konkretna rada, choć jedna realna wska. 
zówka, jak należałoby gospodarzyć bud- 
żetem., by w państwie było pod względem 
ekonomicznym „dobrze“ i „coraz lepiej“? 

Opozycja nietylko nie opracowała ża- 
dnego programu ale nie potrafiłaby go 
nawet opracować, Między poglądami go- 


'spodarczemi” p. Rybarskiego ze Str. Na- 


rodowego, a poglądami „ekonomicznemi* 
p. Róga z KI. Ludowego czy p. Czapiń- 
skiego z PPS istnieje tylko tyle łączności, 
ile się mieści w ich wspólnej, głuchej, a 
tępej i bezpłodnej nienawiści do rządowe- 
go Obozu. Pozatem zaś jest — przepaść, 
nad którą niemą i nię może być żadnego 
pomostu. 

I dlatego to właśnie ani w czteroty- 
godniowych obradach Komisji Budżeto- 
wej, ani w generalnej debacie na plenum 
Sejmu nie słyszeliśmy z ust opozycji: nic 
ponad jałowe biadania i narzekania, nie 
ponad kąśliwości i ujadania, nic ponad 
wysuwanie drobnych epizodów, ' przeja. 
skrawianie fragmentów, —- bez obejmo- 
wanią całokształtu, bez rzeczowych i do- 
rzecznych pozytywnych rad i wniosków 
konkretnych... 

A ta cecha jałowego gadania opozy- 
cyjnego występowała i występuje w Sej- 
mie zreszta nietylko przy sposobności ob. 


I 


rad nad budżetem. W ostatnich czasach 
z inicjatywy naszego Obozu opracowano 
przy współdziałaniu władz wykonaw- 
czych cały szereg najdonioślejszych pro- 
jektów, głęboko sięgających w strukturę 
społeczną, Wystarczy wymienić trzy naj- 
ważniejsze z. nich: — reorganizację samo- 
rządu, projekt przebudowy ustroju szkol- 
nego i dalsze pozytywne prace nad refor- 
mą Konstytucji. 

Do wszystkich tych zagadnień — pa- 
nowie z opozycji raczyli ustosunkować 
się bardzo, ale to bardzo „wygodnie“: — 
ograniczyli się do łatwej i taniej roli 
„krytyków“. Ani im nawet w głowach nie 
zaświtało że z określonego Konstytucją 
obowiązku wynika dla każdego z nieh | 
nakaz bodaj zajęcia się, jeżeli już nie 
przepracowania własnych projektów, roz- 
wiązujących te kompleksy zagadnień. Bo 
przecież dła nich wciąż jeszcze jedynem 
„zagadnieniem“ w Polsce, nad którem 
godzi się rozprawiać, jest to, czy „proces 
brzeski“ zakończył się tak, jak się spo- 
dziewali tego odstawieni od pelnego żło- 
bu wpływów i dostojeństw ex-dygnitarze j 
przedmajowi.. Natomiast to iż Polska 
jest w orbicie jednego z najcięższych kry. 
zysów gospodarczych, jakie znają dzieje 
ludzkości, że społeczeństwo 
pod: ciężarem 


ugina 
złowrogiej konjunktury 
ekonomicznej, że walka idzie o równowa- 


się 
c 


gę budżetową, o stabilizację waluty, o 
aktywność bilansu handlowego, o stopę 
życiową każdego obywatela, o płace ro. 
botnicze, o ceny produktów rolnych itd. 


Wszechstronny plan pomocy dla rolni- 
ctwa znajduje się na warsztacie prac rządo 
wych. Czuwa nad nim centralna komisja fi- 
nansowa rolnicza urzędująca przy prezesie 
Rady Ministrów. W skład jej wchodzą peł 
nomocri przedstawiciele, przeważnie pod$ 
sekretarze stanu tych pp. ministrów, którzy 
zasiadują w komitecie ekonomicznym. Oso- 
bna komisja ministerjalna do tych prac są 
niejako podkomisjami komisji centralnej. 
Centralrej komisji przewodniczy prezes 
Banku Rolnego p. S. Ludkiewicz. Z jego in- 
formacji charakter i dotychczasowe wyniki 
pracy przedstawiają się jak poniżej: 

Komisja rozdzieliła swe prace na szereg 
komisyj specjalnych. Jest to komisja min. 
Koca, ściśle finansowa, powołana do spraw 
kredytu długu- i krótkoterminowego, komi 
sja Zawadzkiego do spraw podatkowych, 
komisja dyr. Dreckiego do spraw zaległości 
ubezpieczeń społecznych, komisja min. | 
Sieczkowskiego do spraw ściśle prawnych 


Prezydent Hindenburg podpisał nowy de- 
kret w sprawie finansowania pomocy wscho- 
dniej, Celem dekretu jest przeprowadzenie 
akcji oddłużenia gospodarstw rolnych na 
wschodnich terenach Rzeszy w przeciągu pół- 
tora roku. 

„Berliner Tageblatt“, omawiając nowy de- 
kret, oświadcza, że 600 miljonów marek ma 
być przeznaczonych na tę akcję ratowniczą, 
co stanowi 60 proc. całej sumy zadłużenia rol- 
ników wschodnio-pruskich, wynoszącej równo 
1 miljard marek. Gabinet Rzeszy uważa jedno- 
cześnie za konieczność nieodzowną zajęcia się 
sprawą kolonizacji. 7 

W związku z tem niezmiernie interesujący 


Po długotrwałych rokowaniach został pode | 
pisany pakt nieagresji pomiędzy Łotwą a Z. S. 
R. R. Ze strony łotewskiej podpisał pakt prem 
jer i czasowo pełniący obowiązki ministra 
spraw zagranicznych minister Skujenieks, ze 
strony sowieckiej członek komisarjatu spraw 
zagranicznych Sfromoniakow i poseł sowiecki 
w Rydze Świderski. 

Podpisany układ zdaniem rządu łotewskie: 


| go ma wielkie znaczenie, ale wzrosłoby ono 


i że ta walka wymaga nadludzkich wysił- 
ków, — to wszystko, ani grzeje, ani ziębi 
tych, dla których abecadłem elementarza 
politycznego stało się jedyne pytanie: — 
„czy „Brześć“ uda się wykorzystać dla 
celów partyjnych?“ 

To też następstwem tej postawy opo- 
zycji jest fakt, że wyłączyła się ona fak- 
tycznie z roli współpracownika również i 
w dziedzinie prac ustawodawczych. 

Pełnię odpowiedzialności zarówno za 
aparat wykonawczy w państwie jak i u- 
stawodawczy odstaąpiła opozycja Obozo- 
wi, któremu wybory z listopada 1930 r. 
dały większość. T'o trzeba sobie uświado- 
imić. Opozycja gada, a Obóz nasz pracu- 
je. Opozycja mówi nieodpowiedzialnie, — 
Obóz nasz jest obarczony pełnią odpo. 
wiedzialności. 

Właściwie tak jest w zupełnem po- 
rządku, tak wynika z istoty rzeczy i cha- 
rakteru zasadniczego zarówno naszego 
Obozu, jak i opozycji, Bo opozycja — ni- 
gdy nie była (nawet wtedy, gdy miała 
większość i sprawowała rządy) zdolna do 
twórczej pracy. Zawsze była rojowiskiem 
sprzecznych programów, rozsadzanym 
rozbieżnościami wewnętrznemi. I zawsze 
jedno tylko umiała: „krytykować" i 
rozbijać, 

„Krytykować i teraz umie”. Ale roz- 
bijać pracy państwowej już więcej nie 
może, I tö jest właśnie istotną charakte- 
rystyką chwili obecnej. 


i komisja w min. rolnictwa, prowadzona 
przez dyr. Rosego. 

Na ukończeniu znajdują się już prace ko 
misji świadczeń społecznych i komisji po 
datkowej. Wiele jednak zagadnień, które 
zamierzamy przepracować, wymaga usta- 
wowego załatwienia, Tak np. znószenie kar 
od zaległych podatków musi przejść drogą 
ustawy, gdyż dotychczas min. skarbu nie po 
siada odpowiedniego upoważnienia. 

— Podstawą wszystkich ulg zarówno w 
kredycie długoterminowym jak i w podat- 
kach — oświadcza prezes Ludkiewicz — 
będzie zasada, że najwięcej forytowany mu 
si być ten, kto płaci bieżące należności. Kto 
płacić nie chce, albo kto jest bankrutem, te 
mu pomagać nie możemy. Chcemy chorych 
leczyć, ale tych „którzy nie chcą leczenia, 
albo nie nadają się do leczenia, tych leczyć 
nie będziemy. W zależności od sprawitego 
uiszczania bieżących należności będą czy- 
nione większe lub mniejsze ulgi w spłacie 


60 milj. na „Osihilie” 


Nowy cetscreł Hindenburza 


artykulik znajdujemy w „Allensteiner Ztg.“, 
która zwraca uwagę na „polskie niebezpieczeń- 
stwo”, mające polegać na „wzrastających usi- 
łowaniach Polaków wtargnięcia w posiadanie 
ziemi niemieckiej“. „Deutscher Ostmarken- 
verein“ rozpatruje projekt nowego prawa o 
obrocie ziemią. ` 

Cudowne to prawo ma polegać na tem, że 
władze mogą unieważnić kontrakt kupna gospo- 
darstw rolnych bez podania powodów. „Pań- 
stwo niemieckie nie może się przypatrywać 
obojętnie temu, by ziemia przechodziła w ręca 
niepowołane“, J 

„Niepowołane“ — znaczy —— w ręce polskie! 


Pak łotewsko-sowiecki 


jeszcze bardziej, gdyby w podobny spasób pa 
kój był zagwarantowany w krajach -«wschodz 
niej Europy, posiadających z Rosją takie same 
granice jak Łotwa. 

Rząd łotewski jest zdania, iż oba uklady 
(sowiecko-lotewski i sowieckosestoński) pos 
winny wejść w życie o ile możności jak naj» 


'prędzej i jednocześnie, Od. tych warunków 


rząd łotewski uzależnia ratyfikację podpisane» 
go układu, 


W Anślji zwyciężyła 
idea ceł ochronnych 


| 


Angielski kanclerz skarbu Neville Chambers 
lain przeprowadził w Izbie Gmin na całej 
linji zwycięstwo w sprawie zaprowadzenia w 
Anglji ceł ochronnych. Odtąd na wszystkie 
prawie towary importowane do Anglji nakta: 
dane będzie cło w wysokości 10*/e- ich wartości. 
IEBKDWOJ Eha RAINA ESE TERO OC A AAAS 
Z ktomiietu ckonomiczmege 
amimisiró v 
Pod przewodnictwem p. premjera Prystora 
odbyło się posiedzenie komitetu ekonomicznego 
ministrów. Na posiedzeniu tem komitet ekono 
miczny przyjął do wiadomości sprawozdanie i 
zatwierdził wniosek komisji do zbadania cało- 
kształtu zagadnienia obrotu wełną i: sprawy 
owczarstwa w Polsce, powziął uchwałę w spra- 
wie normalizacji przemiału żyta, ustalająca 
| standardy mąki żytniej, oraz iichwalił powo- 
łanie przy prezesie rady ministrów komisji: dla. 
opracowania wniosku. Pozatem dalsze obrady 
| komitetu ekonomicznego ministrów poświęcone 
były m. in. rozważaniu sytuacji w przemyśle 
naftowym. Z 


Plan pomocy dla rolniciwa 


Akcja rządowa obejmuje wszelkie akiualne potrzeby - 


zaległości Drugą zasadą, która.. przyjęli- 
śmy, jest traktowanie ulg  indywidu- 
alnych, w zależności od warunków, w jąkich 
znajduje się podatnik, względnie dłużnik. 
Najtrudniejszą sprawą w zagadnieniu, ulg 
podatkowych jest sprawa ulg w podatkach 
samorządowych. Wymaga ona bowiem ca- 
łego szeregu uzgadniań, gdyż chodzi tu o 
samodzielne jednostki komunalne, posiada 
jące odrębną strukturę swych budżetów. 

' Ulgi w spłacie zaległości składek. insty- 
tucyj ubezpieczeniowych zastosowane będa 
również według zasady: najpierw składki 
bieżące, a później spłata zaległości. `“ 

Ulgi w spłacie kredytu długoterminowe 
go zależne są od pewnego porozumienia in 


stytucyj, emitujących papiery długotermino | 
wego kredytu z posiadaczami tych papie- - 


rów. Oczywiście nie dotyczy to drobnych 
posiadaczy, ale chodzi o posiadaczy więk- 
szych, a więc P. K. O., ubezpieczalnie, fun- 
dusz „F“ w skarbie, portfel własny Banku 
Rolnego oraz B. G. K, Cały plan tych ulg 


oparty jest na zasadzie, że ter z nich bę- 


dzie korzystał, kto płaci raty bieżące, przy 
tem chodzi o to, aby płacący należności 
bieżące bieżące mógł być narazie zupełnie 
zwolniony od uciążliwych trosk o zaleg- 
łości. 

Sprawy kredytu krótkoterminowego są 
najtrudniejsze. Przypuszczam, że rolnicy 
już rozumieją jak było źle, gdybyśmy poszli 
drogą niemiecką. Nie możemy lekkomy- 
ślnie podważać zdobytych podstaw zauła- 
nia międzynarodowego. Każda instytucja 
kredytowa zawsze pójdzie na maksymalne 
ustępstwa, o ile przekona się, że płatnik 
zasługuje na zaułanie. 

Prace Centralnej Komisji zakończone 
być mają w ciągu lutego, jednak przewlek- 
ła droga ustawowa może sprawę opóźnić. 
Zdaję sobie sprawę, że konieczna jest tu 
wielka sprawność machiny państwowej i 


pośpiech. Pod względem szybkości załat- 


wienia sprawy przykład Niemiec jest za- 
chęcający, prawda, że tam rząd działał na 
podstawie specjalnych pełnomocnictw. 

-— Przypuszczalnie terminem rozdziela: 
jacym zaległości od podatków bieżących 
będzie 1 października 1931 r., to zn. że 
wszystkie płatności do tego dnia uważane 


będą za zaległości a wszystkie płatności od % 


tego terminu za należności bieżące. W 
składkach ubezpieczeń społecznych termi- 
nem tym będzie 1 stycznia r. b, 

O szczegółach mówić będzie można, gdy 
projekty zarządzeń będą całkowicie apre- 
cyzowane. 


pełnienia najbardziej dotkliwych braków. Ten stan tymczasowy trwa niezmiennie od trzynastu lat. 


ŚRODA; DNIA 10 LUTEGO 1932 R. 


© jednolitą ustawę samorządową 


w dalszym cięgu naszych artykulów samorządowych podaj: zestawienie ustaw, obowiązujących we wszystkich trzech byłych 
dzielnićach, a które otrzymaliśmy w spadku po zaborcach, względnie wprowadziliśmy w życie m zaraniu naszej państwowości celem uzus 


(Przyp. Red.). 


Położenie samorządu pod względem u- | rozp. Kom, Gen. z 25. 6. 1919 r. oraz regula | po 2 z każdej gminy wiejskiej i miasta nie 


stawodawczym przedstawia się dzisiaj 
wprost rozpaczliwie. Żadna dziedzina nie 
jest objęta tak wielką masą różnorodnych 
ustaw i w żadnej nie przejawia się rozbicie 
dzielnicowe tak silnie, jak w samorządzie 
terytorjalnym. Jeżeli chodzi o krótkie zobra 
zowanie stanu faktycznego, przedstawia on 
się następująco wedlug poszczególnych sto- 
pni samorządu: 


Samorząd gminny 


B. zabór austr. Podstawą samorządu 
gminnego jest państwowa ustawa z 5, III 
1862 r. oparta ma Eberalnej zasadzie „Die 
Grundlage des freien Staates ist die freie 
Gemeinde” i wydana na jej podstawie usta- 
wa Sejmu galicyjskiego z 12. 8. 1866 r. Usta 
wa jest bardzo liberalna i silnie podkreśla 
stanowisko gminy wobec państwa. Ordyna- 
cja wyborcza według systemu 2 względnie 
3 kół, opartych na cenrzusie podatkowym i 
wykształcenia. Rozporządzeniem Polskiej 
Komisji Likwidacyjnej z 23 listopada 1918 
roku wprowadzono 3 względnie 4 koło z wy 
borów powszechnych. Ustrój miast i miaste 
czek opiera się na Krajowej Ustawie z 13. 
HI. 1889 r. (dla 30 miast) i z dnia 3, 7, 1896 
roku (dla miasteczek). Ordynacja wyborcza 


ta sama, jak w gminach wiejskich. Miasto 


Lwów rządzi się oddzielnym statutem, o- 
partym na Ustawie Krajowej z 14. 10. 1870 
roku. Statut miasta Krakowa opiera się na 


Ustawie Krajowej z 6. 10. 1901 r. Zabezpie- 


cza on dla obydwu miast kompetencje wła- 
dzy adm. I instancji i odrębną ordynację 
wyborczą opartą na systemie podatkowym 
i cenzusie wykształcenia. 


-B, zabór pruski. W odróżniemiu od b. 
zaboru austr., gdzie dwutorowość między 
samorządem a państwem była silnie zazna 
czona, gmina była tutaj silnie związana z 
państwem, spełniając cały szereg funkcyj 
pańs'wowych. Podstawę ustroju gminy 
wiejskiej stanowi ustawa z 3. 8. 1891 r. Dla 


„miast obowiązuje ustawa z dnia 30, 5. 1853 


roku. Odrośnie ordynacji wyborczej obo- 
wiązuje tu 5-cio przymiotnikowo prawo 


adzone rozp. mín, dla b, dzielnicy 


wprow 
* pruskiej z 25. III, 1920 r. dla gmin wiejskich 


‘zas z daty 12, 8. 1921 r. dla miast, I tutaj 


“gmina okazała się słabą, wobec czego już 


za rządów pruskich wprowadzono dla ce- 
lów administracji t. zw. Amtsbezirke w Po- 
znańskiem, obejmujące po kilka gmin i fol- 
warków oraz wójtostwa na Pomorzu, sta- 
nowiące organ pośredni między gminą a 
starostwem. System wójtostw nozciąśnięty 
został za czasów polskich i na wojewódz- 
two poznańskie. 


B, Konśgresówka, Samorząd gmin wiej- | 


skich opiera się tutaj na ukazie carskim z 
2. II 1864 r., wprowadzającym wielką gmi 
ne zbiorową, której ciałem stanowiącem 
miało być zgnomadzenie gminne z ogółu o- 


bywateli, zaś organem wykonawczym wójt 


z podległemi mu sołtysami, jako naczelnika 
mi gromad. Dekretem Nacz. Państwa z 27 
11.1916 r. wprowadzono Rady gminne jako 
organ wykonawczy. Ze względu na to, iż 
zgromadzenia gminne nie dochodzą do skut 
ku, wzgl. uchwały ich są nieprawomocne z 
braku quorum, jest kwestją palącą przeko- 
nanie kompetencji zgromadzeń gminnych 
radom gminnym, Zaznaczyć przytem nale- 
ży, iż gmina zbiorowa jest ciałem zbyt wiel 
kiem i nie odpowiada naturalnemu zasięgo- 
wi zainteresowań lokalnych, wskutek cze- 
to aktualną jest kwestja podzielenia zbyt 
wielkich gmin zbiorowych na mniejsze. Sa 
morząd miejski opiera się na dekrecie z 4. 
Il 1919 r, Ordynacja wyborcza 5-cio przy- 
miotnikowa obowiązuje wa podstawie de- 
kretu z 13. 7. 1918 r..i regulaminu, wprowa 
dzonego rozp. Min. Spr. Wewn. z 24. 5. 
1927 r, (Monitor Nr. 119). Zarówno ustrój 
jak i ordynacja wyborcza dla miast wyma- 
gają rewczji ze względu na katastrofalny 
stan gospodarki w miastach b. Kongresów- 
ki, spowodowany polityką, wprowadzoną 
do samorządu. 


B. Ziemie Wschodnie. Odnośnie ustroju 
gmin wiejskich obowiązuje rozp. Gen. Komi 
sarza Ziem Wschodnich z daty 26. 9. 1919 r. 
odnośnie: ordynacji wyborczej rozp. Gen. 
Kom, ż 25, 6, 1919 r. Ustrój. miast oparty 
jest na. rozp. Kom. Gen. z 27. 6, 1919 r. oraz 
rozp. Kom. Gen, Ziem Wschod, z 14, 8, 1919 
*oku opartem zasadniczo na dekrecie z 4. 
2. 1919 r. wydanym dla miast b. Kongresów 
ki. Ordynacja wyborcza uregulowana jest 


minem wyborczym rozp. Min. Spr. Wewn. 
z.6. 2, 1929 r. (Monitor Nr. 38). Ustawy te 
są bardzo dobre i na nich w dużej mierze 
wzoruje się projekt ustawy o częściowej 
zmianie ustroju samorządu terytorjalnego, 


Samorzad powiatowy 


W b. zaborze austr. opiera się na Usta 
wie Krajowej z 12. 8. 1886 r. Jego najbar- 
dziej palącą sprawą jest ordynacja wybor- 
cza, niedozwalająca na przeprowadzenie 
wyborów z powodu przestarzałego systemu 
podatkowego, na którym opiera się podział 
na grupy wyborcze, będące reprezentacją 
interesów. 

W b. zaborze pruskim ustrój samorządu 
powiatowego opiera się na ordynacji pow. 
z 13. 12, 1872 r. w brzmieniu ustawy z 19, 
III. 1881 r. Ordynacja wyborcza oparta jest 
na rozp. Min. b, dzielnicy pruskiej z 12. 8. 
1921 r.Gminy wiejskie poniżej 4.500 miesz- 
kańców wybierają członków Sejmiku bez- 
pośrednio, miasta zaś i wielkie gminy wiej 
skie pośrednio, 

W b. zaborze rosyjskim obowiązuje de- 
kret Nacz. Państwa z 4, 2. 1919 r., obowią- 
zujący zarówno w Kongresówce, jak i na 
obszarze Ziem Wschodnich. Odnośnie ordy 
nacji wyborczej obowiązuje dekret z 5. 7, 
1918 r. o wyb. do Sejmików pow. Człon- 
ków Sejmiku pow, wybierają Rady gminne 


wydzielonego. Zarówno ustrój jak i ordyna 
cja wyborcza są bardzo dobre, wobec cze- 
go projekt ustaw o częściowej zmianie u: 
stroju samorządu terytorjalnego przymuje 
go za podsi. wę dla całego Państwa. 


Samorzad wojewódzłicei 


+ W b. zaborze ausfr. obowiązywał zna- 
komicie funkcjonujący samorząd krajowy 
oparty na patencie ces. z 26, 2, 1861 r, U- 
stawą z dnia 30. 1. 1930 r. samorząd krajo- 
wy został rozwiązany, a wprowadzono Tym 
czasowy Wydz. Sam, dla 4 Woj Poł., znie- 
siony później rozp. Prez. R. P. z 16 1. 1928 
roku. Obecnie na terente Małopolski 
Wschod. obowiązuje ustawa o samorządzie 
woj, z dnia 26, 9. 1922 r., która jednak mie 
weszła w życie. 

W b. zaborze pruskim istnieją Sejmik 
wojewódzkie oparte na rozp. Min. dla b. 
dzielnicy pruskiej z 12. 8. 1921 r., zniesio- 
nem następnie ustawą z 14. 3. 1927 r. 

W b. zaborze rosyjskim niema i nie było 
samorządu wojewódzkiego. 

Jak z powyższego zestawienia najważ* 
niejszych tylko ustaw dotyczących samo* 
rządu widać, stan ustawodawstwa wymaga 
jak najrychlejszego ujednol!cenia, zarówno 
w imię zespolenia b. dzielnic, jak i dla u: 
sprawnienia administracji samorządowej. 

Dr. Kazmierz Duch, poseł na Sejm. 
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Zamach słanu w kKłafpedzie 


Bor ry PEC" 
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Widok z lotu ptaka na Kłajpedę, gdzie gubernator litewski Merkis dokonał zamachu stanu 


Nankin przed bombar- 
dowaniem 


Pockón zniszczenia i grozy 
weajemmej 


Ostatnie telegramy — jak wiadomo — za» 
powiadają bombardowanie i okupację Nankie 
nu, z którego oficerowie i urzędnicy rządow. 
wyruszyli już do Lovangu, nowej stolicy Chin. 
Ewakuacja ta jest zakończona. 

W Nankinie przestały wychodzić dwa dzien 
niki, a inne wychodzą tylko na jednej stroni- 
cy. Ogłoszono tam stan wojenny dnia 3 b, m. 
o godz, 10 zrana. Dowódca załogi rozkazał pu- 
licji i wojskom, ażeby przedsięwzięły one środ. 
ki specjalne, ceiem ochraniania ludności tubył: 
czej oraz przedewszystkiem obywateli cudzo: 
ziemskich. 

Okręty japońskie, które wpłynęły do rzeki 
Yang-Tse, odpłynęły w górę jej, podczas gdy 
okręty chińskie zajęły stanowisko bardziej ku 
ujściu. Obydwie floty znajdują się obecnie w 
odległości 8 mil jedna od drugiej. Pomiędzy 
przeciwnikami zarzuciły kotwice okręty wojen: 
ne angielskie i amerykańskie, ażeby udaremnić 
starcie okrętów chińskich z japońskiemi. 

Niewiasty i dzieci angielskie i amerykańskie 
zaczęto ewakuować zaraz po ogłoszeniu stanu 
wojennego. Odpływają one drogą wódną do 
Szanghaju, oddalonego o dzień drogi morzem. 
ponieważ linja kolejowa Nankin—Szanghaj 
zawalona jest trupami i zresztą dworzec w dziel 
nicy Szapei w Szanghaju — jak wiadomo — 
stanowi centrum walk chińsko:japońskich, « 
stacja jest zupełnie zniszczona, 

Właściwie jednak, jak telegrafuje korespon: 
dent specjalny „Matina“, rządu w Chinach nie: 
ma. Wszyscy jenerałowie chińscy, a pośród 
nich także słynny jenerał chrześcijański Fens- 
Yu-Hsiang, który w tygodniu ubiegłym rzuca! 
jeszcze pioruny w mowach, znikli obecnie z ho: 
ryzontu, pozostawiając wojska swojemu loso- 
wi. To zachowanie się jenerałów chińskich daje 
pole do najżywszych skarg w kołach chińskich, 
zwłaszcza w Kantonie. 

Ustalono teraz, że Japończycy nie mogu 
być odpowiedzialni za pożar bibljoteki chiń 
skiej, zawierającej słynne księgi i mahuskrvp: 
ty chistoryczne starochińskie w Nańkinie. Jak 
się okazuje, kilku Chińczyków podpaliło gmach 
bibljoteki i tych już zdołano aresztować, Rze: 
kome zaś pierwsze bombardowanie Nankinu 
było fałszywym alarmem. 


5-<iodniowy tydzień szkolny 
w Czechosłowacji 

W czeskich kołach pedagogicznych po- 
wstał projekt skrócenia tygodnia szkolnego 
do 5-ciu dni. Program zajęć szkolnych był 
by odpowiednio zmieniony i dostosowany 
do krótszego tygodnia, a według planu ini- 
cjatorów reforma szkolna miałaby obiąć 
szkoły powszechne, zawodowe i średnie. 
Decydującym momentem w tej reformie ma 
być, zdaniem pedagogów czeskich możność 
dania młodzieży szkolnej pełnego dwudnio 
wego odpoczynku, co wpłynie korzystnie 
zarówno na jej zdrowie, jak i na przebieg 
zajęć szkolnych. Projekt odnośny ma być 
przedłożony do zaopinjowania ministerstwu 
oświaty, 


Wiedeńscy socjaliści wr KOMUNIZMU 


Mitierowszczyzna i jej bojówki w Ausirji 


Redaktor Sauerwein, były współpracownik 
Matin'a, którego gwiazda zgasła wraz z ustą- 
pieniem Brianda, wybrał się w podróż paneuro- 
pejska, aby na miejscu stwierdzić w Wiedniu, 
Budapeszcie i Białogrodzie „możliwości odbu- 
dowy gospodarczej Mittel-Europy". Z podró- 
ży tej nadsyła korespondencję, pragnąc widocz- 
nie nadal utrzymać publicystyczny swój pre- 
stiż. - 

Sauerwein pisze z Wiednia, eo następuje: 
„Wiedeń, ta nieproporcjonalnie wielka stolica 
małej republiki, stał się ostatnio terenem nie- 
zwykle Śmiałego eksperymentu Socjalistycz- 
nego. W Wiedniu istnieje 130.000 mieszkań 
robotniczych, obliczonych na 8 luh. 4 osoby. — 
Socjaliści mają ogromny wpływ na teatry i ki- 
na przez masowe wykupywanie biletów dla 
członków związków robotniczych i przez może 
ność nakładania bardzo wysokich podatków, 
wreszcie wpływ na prasę przez obłożenie ogło- 
szeń 25 proc. podatkiem. Większa część pism 
nie jest poprostu w stanie opłacać tego podat- 
ku w dzisiejszych warunkach. Monopol na pi- 

| wo i reklamy znajduje się prawie wyłącznie 
(w rękach socjaldemokratów;  rozporządzają 
, oni setkami instytucyj dobroczynnych, stadjo- 
| nami sportowemi, gimnazjami i szkołami; pra- 


Be trzecia część wszystkich lokali mieszka!- 


nych znajduje się w ich rękach. 


| Skoro się wszystko to weżmie pod uwagę, 
łatwo się zorjentować, iż niezbyt już wiele 
; dzieli wiedeńską socjaldemokrację od prawdzi- 
| wego komunizmu. Socjaldemokraci wiedeńscy 
nie poszli po kapitały do Ańglji, ani do Ame- 
tyki, lecz znaleźli źródło dochodu w kieszeni 
wiedeńskiego mieszczaństwa. Podatki w Wie- 
dniu są poprostu wywłaśzczeniem. Oprócz zwy- 
kłych podatków dochodowych, mieszkaniowych, 
obrotowych, od służby, od: samochodów i t. p., 
płaci mieszczanin wiedeński jeszcze bardzo 
wysoki podatek, z którego wpływy idą na bu- 
duwę domów mieszkalnych. Podatkiem tym 
obłożone są w pewnej bardzo zresztą wygóro- 
wanej proporcji wszystkie mieszkania, liczące 
ponad trzy pokoje mieszkalne. Istnieje projskt 
podwyższenia tego podatku aż do 3-krotuej 
wysokości. Rząd jest zbyt słaby, by temu się 
przeciwstawić. Nie więc dziwnego, że ks. Stah- 
renberg, dowódca Heimwehry twierdzi, że 
„miara już się przebrała”. j 
W kołach Heimwehry mają nadzieję, że 
przy pomocy najrozsądniejszych warstw spo- 
łeczeństwa i władz wojskowych, — uda się do- 
konać przewrotu bez przelewu krwi. 
Gdyby władza dostała się w ręce. Heim- 
wehry, nastąpiłyby wówczas rządy dyktator- 
į skie i czasy surowego rygoru dla ludności. — 
Heimwehra nie dopuści do żadnego porozumie- 
i 


nia z krajami sąsiedniemi, o ile nie będzie mia. 
ła całkowitej pewności zachowania niepodle- 
głości Austrji. 

Hitler ma dziś wielu zwolenników w. Au- 
strji, którzy oddali na rzecz jego ideeologji 
przy ostatnich wyborach 111.000 głosów i, że 
zdołał on zorganizowąć w Austrji bojówki, 
przekraczające liczbę 50.000 dobrze wyćwiozo: 
nych ludzi. W skład ich wchodzi prawie wy- 
łącznie inteligencja miejska, studenci, urzędni- 
cyit. p. 

C n RROJOZRORERCEOA AŚRCOCRNNA 


Drogie kariofie 


Rekordową sumę 1,400 franków za 3 kar 
tofle zapłacił pewien właściciel sklepu w 
Paryżu, na rue Mont-Blanc. Otrzymał on . 
telefor od kogoś, kto, powołując się na sta 
łego i dobrego klienta — prosił go, aby 
przyjął i zapłacił paczkę, którą mu przyślą 
ze sklepu obuwianego na bulwarach Ku- 
piec, rozumiejąc, iż chodzi tu o sprawunek 
klienta, który płacił mu zawsze regularnie, 
zgodził się chętnie. Paczkę przyniesiono, 
kupiec zapłacił 1.400 franków... i czekał na 
daremnie na jej odbiór. Wreszcie otworzył 
paczkę i znalazł w niej. trzy kartofle. 
Trick oszusta udał się. 


ŚRODA, DNIA 10 LUTEGO 1932 R, 


-_ Łapusty na Pomorzu 


DBodkoziołck i pubiiczae maszkary 


Jak już niejednokrotnie podkreślaliśmy, 
obrzędy į zwyczaje doroczne ludu pomorskiego 
wskaznją na ścisła łaczność etnograficzną Po- 
morza z Polska. 

Zagadnienie obrzędów ludowych na Pomo- 
rza opracowała szczegółowo Dr. Bożena Stel- 
machowska, opierając się na obfitym materja- 
le, zebranym przez Instytut Bałtycki i ua pod- 
stawie własnej ankiety. Wynik swych prac 
przedstawiła autorka w zarysach na jednęm 
z ostatnich posiedzeń Towarzystwa Naukowe- 
go. Obszerniejsza praca zaś ukaże się nieba- 
wem w jednem z najbliższych wydawnictw In- 
stytutu Bałtyckiego. Z materjałów, zebranych 
przez p. dr. Bożenę Stelmachowska, czerpiemy 
też poniższe dane o obrzędach zapustnych na 
Pomorzu. 

W obrzędach zapuistnych w okolicach, sty- 
kających się Kujawami i Wielkopolską widocz- 
ne są wpływy tych okolic. Tak w powiecie 
toruńskim poza obchodami maszkar, zapust- 
nych tańcy dziewcząt przed t. zw. podkozioł- 


` kiem, spotykamy również obchodząeą „Koze“, 


zwaną „podkoziołkiem'. 

Typowo regjonalną jest jednak zabawa za. 
pustna, jaką niegdyś urządzano na Bydgoskiem 
Przedmieścia w Toruniu. We wtorek przed 
Popieleem przebierano się za niedźwiedzie i ko- 
zły, prowadzone przez cyganów. Maszkary te 
obchodziły domy i zabawiały mieszkańców, za 
go otrzymywały różne podarki. Biada jednak 
gospodarzowi, który okazał się sknerą. Te sa- 
me maszkary w noe popieleową popiełem roz- 
ieńczonym wodą, osmarówywały szyby w do- 
mach skąpych gospodarzy, którzy odmówili im 
sutego przyjęcia. 


CHODZENIE PO PLACKACH. 


Obchody maszkar, wśród których koza, nie- 
dźwiedź czy bocian, występują ¿na pierwszy 
plan, spotykarsię we wszystkich prawie powia- 
tach Pomorza. W powiecie chełmińskim ob- 
chód ten nazywa się „chodzeniem po plackach'”. 
Parobek, ‘przebrany. za żołnierza, oprowadza 


„ po domach pochód z „kozą”, „koniem z jeźdź- 


cem“, dziadem, grajkiem i babą z koszykiem, 
też oczywiście w tym celu, aby zebrać jaknaj- 
więcej datków w naturze i gotówce, za którą 
później wszyscy urządzają sobie zabawę. 

Charakterystyczny zwyczaj zapustny zacho- 
wał się w powiecie tucholskim ; tańce zapustne 
czyli „przódki”. Polegają one na tem, że mło- 
dzieńcy ze swemi dziewczynkami podezas tań- 
ca kolejno przystają przed muzyką, śpiewają 
piosenkę i rzucają grajkom datek. Dr. Stelma- 
chowska cytuje taką piosenkę, śpiewana pod- 
czas: „przodków w Raciążn: 


„Na raciązkiem bagnie, 
Rybka wody pragnie, 
Oj. ożeń się chłopcze 
Bo ci tak nieładnie, 


Oj, ożenię ja się, > 
Aż po Wielkanocy, 
Wezmę sobie dziewczę 
Co ma ładne oczy. 


Nie- będę jej bijat, 

Będę ją szanował 

Będę ją miłował, 

Jak Bóg przykażal”. 

O bardzo oryginalnym zwyczaju warto jesz- 


cze wspomnieć, jaki przed półwiekiem panował | powała bijatyka do krwi, 


w Jastarni. W poniedziałek i tłusty wtorek 
rodziny rybackie robiły niewody na łososie, 


które rozwieszano przez całą izbę. W. ostatki 
wszyscy, Tybaey, ich żony i dzieci brali udział 
w „sutej* uczcie, składającej się głównie z s0- 
lonej wieprzowiny i wina. Potem tańczono tak, 
aby omotać się w niewody. A w końcu nastę- 
gdyż chodziło o to, 
aby krew: bryznęła na niewód dla dobrego po- 
łown łososi. 


Smutne falum „Ziegfield iris” 


Samobójstwa i iraśedie 


Dwadzieścia cztery młode, urocze buziak”. 
Dwadzieścia cztery gwiazdeczki największego 
music-Hall'ų świata, Najpiękniejsze, najbar 
dziej urocze i utalentowane tancerki, każda w 
innym typie, każda ponętna, pożądana przez 
snobów i bogaczy. Znać jedną z „ziegfieldek* 
należy już do szyku, być jej przyjacielem — 
to znaczy być już sławnym, To też, przy uros 
dzie „ziegfieldki* mają wszystko, co można 
mieć za pieniądze: klejnoty, samochody, futra. 
Zdawałoby się. — wybranki bogów. A jednak 
bogowie bywają zazdrośni i mściwi. To też 
nad uroczemi tancerkami ciąży jakieś fatum. 
Coraz częściej zdarzająs ię ponure wypadki, 
powodujące przedwczesną śmierć i smutny ko: 
niec, 


Serję takich wypadków rozpoczęła Allan 
King. Ażeby schudnąć, używała coraz ostrzej» 
szych środków, niszczących jej zdrowie i ner- 
wy. W czasie jednego z ataków nerwowych, 
wycieńczona i niepanująca nad sobą — odebra» 
ła sobie życie. 


FlozLen również sama położyła kres swemu 
życiu. Zakochana do szaleństwa w jednym 


towniejszym. Nie sposób było uspokoić jej i 
uśmierzyć nieuzasadnione podejrzenia. Kiez 
wyś, w przystępie rozpaczy, mała FlosLen rzu* 
cila się z dachu drapacza nieba, 

Samobójstwo Peggy Davis było ‘bardziej 
romantyczne i tajemnicze. Kiedyś, kierując 
sama autem wjechała umyślnie w motze i zna: 
lazła w niem śmierć. Próżno biedzili się wszysz 
cy: nad przyczyną tego kroku. 


Cynthia Cambridge padła ofiarą wypadku 
podczas swego pobytu w Londynie. W czasie 
porannej przejażdżki konnej w Hyde-Parku, 
klacz Cynthii przestraszyła się samochodu i 
poniosła, zrzucając Cynthię na ziemię tak nie» 
szczęśliwie, że pod same koła samochodu, 
Śmierć nastąpiła na miejscu. 

Wypadek Heleny Welsh był najbardziej 
niezwykły. Zginęła w 'ogniu na pełnym oceanie. 
Płynęła jachtem bogacza nowojorskiego, Rich: 
mana, który miał ją poślubić, zerwawszy dla 
niej zaręczyny z Klarą Bow. Na jachcie wyż 
buchł pożar, na Helenie zatliły się suknie. 
Chcąc ją ratować, Richman wciagnał ją do 
wody i płynął obok niej, trzymając ją za wło» 


z polityków amerykańskich, wyczerpana zer | sy. Po wycignięciu z wody .na drugi dzień 


wowo, ułegała atakom zazdrości coraz gwał- | Helena umarła w nieludzkich cierpieniach. 


NERZY CEZ WET E 
REA, WO ZZO ZRZEC CZ ŻE ZZ ZE ZZOZ ZZ NAA Z COZ A ZN CA 


CHROŃCIE WASZE OCZY 
WASZ NAJCENNIEJSZY SKARB 


SŁOJUJEJE ŻARÓW 
PHILIPS ARGENTA 


Hiofelarze w Czechosło- 
wacji 
oipowadają za rzeczy $OośŚci 

Nowa ustawa czechosłówacka o odpowie» 
dzialnoścj hotelarzy za całość rzeczy miesz” 
kających w nich gości reguluje te stosunki w 
sposób następujący: 

Artykuł orzeka, iż zasadnięzo 
właściciel hotelu jest odpowiedzialny za cas 
łość rzeczy, należących do gości mieszkaja* 
cych w hotelu. O ile szkoda została wyrza: 
dzona im z winy hotelarza, jego personelu 
służbowego, lub przez osobę trzecią, która do 
stała się do hotelu jako do miejsca łatwo do! 
rozstrzyga sąd kwestję, czy i w jas 
należy się „poszkodowanemu 


pierwszy 


stępnego, 
kiej- wysokości 
odszkodowanie. 

Zrzucenie z siebie odpowiedzialności za 
calość rzeczy przez hotelarza za jpośrednict» 
wem wywieszonego ogłoszenia nie ma mocy 
prawnej na zasadzie nowej ustawy. Za posias 
dane przez gości hotelowych pieniądze, przed 
mioty wartościowe i papiery odpowiada lote‘ 
larz tylko do wysokości 5000 koron (ok. 1200 
złotych) alo tylko w tym wypadku, gdy rzegzy 
te i pieniądze, z określeniem sumy ich wartos 
ści, zostały oddane na przechowanie u wła» 
ściciela hotelu. A 

Z drugiej zaś strony właściciel hotelu ma 
prawo na podstawie art. 880, zatrzymąć: rzee 
czy i pieniądze z tytułu pokrycia za nieuregue 
lowany przez gości rachunek za „koszty odna* 
jęcia numeru, ew. utrzymania i inne świad: 
czenia. 

Nowe przepisy ustawy, która będzie obo 
wiązywać w Czechosłowacji, są interesujące 
dla podróżnych i turystów ze względu na wy 
darzające się kradzieże w hotelach. 


rożna 


Gaje azalji > 


jedyne w Europie — na Wołyniu  - 


W mowej pięknej książce Stanisława 
Dzikowskiego p. t „Egzotyczna Polska“ 
znajdujemy wysoce interesujący opis mało 


„znanej osobliwości, mianowicie jedynych w 
„Europie gajów azalji, rosnących na wielkich 


przestrzeniach powiatu Kostopolskiego na 
Wołyniu. 

„Jest to „asalea pontica”, zwana 
przez lud miejscowy draposztanem. Gaje a- 
zaljowe pojawiają się koło Słucza, w gmi- 
mie ludwipolskiej t ciągną się pasem 8 ki- 
lometrów szerokiem aż do Rosji Sowiec- 
kiej pod Zwiahel. Tworzą one kompleksy, 
obejmujące po kilkanaście dziesięciu : krze 
wią się najbardziej na ziem: po wyschneę- 
iem bagnie, wśród gąszczy lasów i cieni- 
stych zagajników, Dorastają 2 metrów wy 


| 


gokości, a wśród lata pojawia sięna nich 
kwiat żółto-pomarańczowy o cziero-centy- 
metrowej średnicy, Wówczas od gajów a- 
zaljowych unos: się i płynie daleko słodki 
upajający zapach — zapach zdradziecki, 
przed którym uciekają zarówno ludzie, jak 
i zwierzęta, Pustka panuje dokoła egzo- 
tycznych kwiatów. Ptaki nie latają tamtę- 
dy, ani owady, ant ludzie nie pędzą bydła, 
bo wszystko, co dostanie się w zasiąg niesa 
mowitej woni, popada w bezwład i usypia. 
Nie budzą się nawet węże, skoro śliską pier 
sią dotkną „draposztanu”, 

Gaje azaljowe rosmą od niepamiętnych 
czasów na tej samej przestrzeni, nie zmniej 
szają się ani rozszerzają swojego władania, 
Ile razy próbowano je przesadzać, zamtera- 


| 


ły natychmiast, oderwane ód Heni i hiai- 
stej. Żyją tylko wówczas, kiedy wykop: e 
się krzew wraz z ziemią, na której rosna“. 

Autor radmien:a, że trudno jest wyłtłu: 
maczyć, w jaki sposób mógł się pojawić na 
Polesiu ten kwiat gorącego słońca. Wedle 
miejscowego podania przynieśli śo ze soba 
najeźdźcy tatarscy wraz z pożywieniem dla 
swoich koni. Ziarno, zaniesione przypadko 
wo z odległej krainy, padło w ziemię podat 
ną, zakiełkowało, wzrosło i rozkrzewiło stę 
I oto co roku zakwita żółty kwiat i wśród 


krainy bezludnej napoły wśród nieurodzaj- - 


nych piasków i melancholijnych mokradeł 
roznieca czarodziejski odurzający zapąch 
egzotycznych krajów... 


J. O. CURWOOD. 


Dolina ludzi milczących 


Ppow'eść 


38) 


Na kojach leżały dery. Wpoż 
bliżu stał malusieńki żelazny piecyk, 
zaś obok niego zapas drzewa i kory 
brzozowej na podpałkę. Całość przy 


 pominała zabawkę dziecinną. Było jez 


dnak jeszcze miejsce na obszerny, wy: 


godny trzcinowy fotel, na taboret i na 
umocowaną pod oknem niską szafecze 
kę, której gładki blat spełniał rolę 
stołu. Piętrzyły się na nim rozlicznego 
kształtu paczki. 

Kent zrzucił plecak i wrócił po Ma 
rette. Dziewczyna zeszła nad sam 
brzeg i słysząc go cłapiącego przez wo 
dę szeptem wołała jego imię. W ciem 


ności wyciągnęła doń ręce. Znalazł. 


ją, wział w ramiona, przeniósł do 
drzwi. kajuty i ze śmiechem postawił 
w progu. Żółte Światło zalśniło na ich 


mokrych twarzach. Opzy Marette 


błyszczały. 
— Twoje gniazdko! — mała Sza: 
ra Gasko! -— czule szepnął Kent. 
Wyciągniętą dłonią musnęła jego 
policzek. 


-— Byłeś bardzo miły, Jeems! -— 
rzekła — Możesz mnie teraz pocało: 


Przekład autoruzowany. Jerite Maritcza 


w ać! i 
Kentowi zbrakło RE. Pragnął 
krzyknąć . ze « szczęścia, wybuchnąć 


śpiewem triumfalnym. Pocałunek Ma 
rette zdwoił siły jego i energję. Jed- 
nym: skokiem znalazł się. na. brzegu; 


jednem cięciem zwolnił łódź z uwie- 


Pchnął ją na szerszą wodę. Hycz 
ndl na pokład.. Złapał drąg sterowni: 
czy i z mocą dwu par ramion, nie je: 
dnej, kierował barkę na główny nit. 
Poza zamkniętemi drzwiami minjafu: 
rowej kajuty miał skarb swój jedyny. 
wart największych starań i zachoz 
dów.  Obracając głowę dostrzegał 


blask światła w okienku. Światło, ka: |. 


juta, Marette! 


Śmiał się: szczerze, tadośnić, jak 
dzieciak. Słyszał już głuchy, miarowy 


łoskot, dźwięk, „który. z. chwilą każdą 


nabierał „mocy i wyrazistości, urastas 
jąc wreszcie do grzmotu katarakty. 
To była rzeka, rzeka wezbrana ule- 
wą. Lecz Kent się jej nie bał. Uwa» 
żał ja za druha wiernego, za najmile 
szego z przyjaciół. Hałas jaki od niej 
leciał nie groził. nie przestrzegał, lecz 
huczał wesóło niby głosy powitalne. 


Nad głową rozwarły się upusty | rzeć cośkolwiek przez mokre rzęsy. 


niebios i deszcz lunął ze zdwojoną 
mocą, lecz jednocześnie prąd pochwy 
cil dziób barki, niby, wyciagnięte w 
mroku potężne garści. Mogło sie zda 
wać, iż rzeka złapała łódź na arkan i 
galopem wlecze ją w dal. 

Kent umocował drag sterowy, wy 
prostował się i spojrzał w czarny 
chaos na przedzie. Pod stopami, przez 
dygocący pokład, czuł miarowy ruch 
prądu cwałującego ku Slave, ku Ma: 
ckenzie. ku morzom Arktycznym. 
Wtenczas. rozkładając tece krzyknał 
gromko, dźwiecznie — na chwałę ko: 
chania, na chwałę wolności, które 
N wbrew okrutnym prawom ludz 

im 

Ryk wezbranej wody i chlupot de 
szczu pochłonęły echo. Kent odwróż 
cił się. W ciemności, prźez szybę 0z 


'kienka. mrugało doń światło świecy. 


ROZDZIAŁ XIX. 
EEN Rzeka. 


Poomacku dotarłszy do nadbudów 
ki Kent zapukał. Marette otworzyła 


przed nim drzwi i cofnęła się dając 


mu przejść. Wlazł do wnętrza praz 
wie na czworakach, niby wielki, mo: 
kry pies. Zdawał sobie dobrze Spra* 
wę z grotęskowości tej sceny; jego 
rozrosła postać nie pasowała zupełnie 
do tego domku dla lalek. Uśmiecha: 
jąc się z zażenowaniem usiłował doj: 


| 


Marette zdjęła już płaszcz i czap: 
kę. Ona również musiała się schylać 
w ciasnem pomieszczeniu, miała jed: 
nakże większą swobode ruchów niż 
Kent. Mężczyzna ukląkł. Spostrzegł. 
iż w piecyku płonie wesoły ogień. 
Trzask płomieni głuszył łoskot desz: 
czu bębniącego po dachu. Wkrąg roz 
biegało się już lube ciepło. Marette 
miała mokre nogi i ręce; wilgotne pa: 
sma włosów lgnęły jej do twarzy; ale 
oczy lśniły uciechą i uśmiechała się 
do Kenta. Sprawiała wrażenie dzie: 
cka, które nareszcie, po długiej tułacz 
ce odnalazło własny dom. 


Kent parsknął śmiechem radoz 
snym. Jakież to było miłe, jakie cu: 
dne, czarna noc wkoło, burza, rzeka 
rozlana i oni sami, we dwoje, w tym 
domku wielkości zabawki, gdzie ani 
stanąć prosto, ani się obrócić. Dra: 


mat poprzedzający ucieczkę, widmo - 


krat i szubienicy, śmierć Kedsty'ego 
— wszystko poszło w niepamięć. Do 
rzeczywistości przywiodło Kentà o- 
kienko kajuty. Było malutkie, to pra: 
wda, a jednak Światło padało przezeń 
nazewnątrz i ludzie zamieszkujący 
chaty rozsiane wzdłuż rzeki mogli je 
z brzegu dojrzeć. Kent podpełzł bli: 
żej i zasłonił otwór chustka.  * 


(Dalszy ciąg nastąpi) 


ŚRODA, DNIA 10-LUTEGO 1932 R. 


Na froncie popierania przemysłu 


krajowefo TET 


Apel de społeczeństwa minisira Zarzyckieśo 


Na czoło dzisiejszych zagadnień społeczno- 
gospodarczych wysuwa się m. in. aktualna 
sprawa oparcia wytwórczości o rynki krajo- 
we, Dał temu wyraz p. minister przemysłu i 
handlu gen. Zarzycki, który przedstawicielom 
prasy przedstawił co następuje: 

— Obecne stosunki gospodarcze w przewa- 
żającej ilości państw — mówił p. minister — 
kształtują się pod znakiem obrony rynków 
krajowych. Państwa te użyły w sposób zdecy- 
dowany środków, zmierzających do zapewnie- 
nia własnej wytwórczości odpowiedniego zby- 
tu na rynku wewnętrznym. Na drogę tę wes 
szły Anglja, Francja, Austrja, Czechosłowacja, 
Holandja i szereg innych państw. 

Jesteśmy świadkami odbywającego się wy- 
ścign protekcjonizmu w poszczególnych pań- 
stwach, realizowanego częstokroć środkami 
drastycznemi, graniczącemi z izolacją gospo- 
darczą. 

Można się różnić w poglądach, czy Świat 
gospodarczy idzie po dobrej drodze. Trzeba 
jednak. zgodzić się z tem, że jest to rzeczywi- 
stość gospodarcza, z której Polska musi wycią- 


mać kosekwentne wnioski. 


Państwo polskie docenia znaczenie między- 
narodowej współpracy gospodarczej; musimy 


jednak pamiętać, że czynnikiem, przynoszącym 


w tej współpracy istotne wartości, może być 
jedynie Polska gospodarczo silna i zdrowa. 
Zdrowie gospodarcze naszego kraju — dziś 
więcej, niż kiedykolwiek — wymaga oparcia 
wytwórczości rodzinnej o rynek krajowy, oraz 
ogromnego, ciągłego i planowego wysiłku nad 
rózwojem wewnętrznego spożycia wyrobów 


polskich. 


Fakt wzrastających trudności eksporto- 


wych wobec prohibicyjnej polityki celnej za- 


granicy oraz pewna ilość rąk roboczych w 
kraju, nie znajdujących zatrudnienia, czynią 
wprost niezbędnym zbiorowy wysiłek społe- 
czeństwa, zapewniający pierwszeństwo dla to- 
waru krajowego w porównaniu z towarem im- 
portowym przy dokonywaniu zakupów. Przy- 
chylne ustosunkowanie się do wytwórczości 
polskiej winno się odbywać przy współdziale 
wszystkich czynników, które : „ważą w procesie 
wytwórczości, wymiany i spoży cia, 8 więc rzą- 


"m, przemysłowców, kupców i konsumentów, 


słowem całego społeczeństwa. 


Społeczeństwo ma Sios 
Należy ufać, że hasło pierwszeństwa dla 
wyrobów krajowych znajdzie oddźwięk w na- 
szem społeczeństwie, które wykaże zdrowy 
zmysł samozachowawczy i świadomość potrzeb 
gospodarstwa narodowego, idąc jak najszerzej 
na rękę wszelkim poczynaniom, podyktowa- 


_ nym tą troską. 


Rozwój rynku wewnętrznego stanowi dzie- 
dzinę o dużych .i wielostronnych możliwo- 
ściach, zwłaszcza, że jest to zakres pracy go- 
spodarczej, najmniej dot tychczas u nas przemy- 
ślany i rozwinięty. 

Wysoka jakość wytwórczości polskiej, nie 


- ustępującej w wielu wypadkach wytwórczości 


obcej, a częstokroć przewyższającą ją sprzyja 
powodzeniu wysiłków, które muszą być w tym 
kierunku podjęte. 

ufny Aa my towary 


W MERAS 2 szerzenia propagandy wyro- 
bów krajowych duże zasługi mają gospodar- 
czo społeczne instytucje, popierające wytwór- 
czość krajową, które w dniu 10 maja ub. roku 
na ogólno-polskim zjeździe delegatów organi- 
zacyj popierania wytwórczości krajowej u- 
chwaliły powołać do życia naczelną organiza- 
cję, która miałaby na celu uzgodnienie i roz- 


"szerzenie przy jednoczesnej centralizacji prac 


popierania wytwórczości krajowej. Powołanie 
do życia takiej organizacji miało być poprze- 
dzone powstaniem Centralnego Towarzystwa 


Popierania Wytwórczości Krajowej przy je- 


SPORA 

— Nocna wizyta w śpichrzu. Poważną kra: 
dzisż z włamaniem popełniono w nocy na 
czwartek ub. tygodnia u p. H. Fedkego w Pisz 
secznie. Skradziono z zamkniętego . śpichrza 
przeszło 16 ctr, zboża czyszczonego, Złodzieje 
wypełnili zbożem 12 znajdujących się worków, 
poczem załadowawszy je na przydctrowaną już 


. aprzednio furmankę odjechali z łupem w kie- 
~ runku Lutówko:Radońsk. Dzięki energicznemu 


śledztwu Komendanta posts zrurku polici p. 


«Ciehockiego udala się, sprawców chałupnika J 


Szupińskiego wraz z synami Franciszkiem i An 
tonim oraz wspólnika Józefa Majewskiego — 

wszystkich z Radońska ująć. Poszkodowany 
otrzymał zboże z powrotem» 


dnoczesnej likwidacji istniejących równolegle ] jęła się instytucja społeczna, jaką jest C. T. 
Ligi Samowystarczalności Gospodarczej i Seck- | P. W. K. To też z prawdziwą radością należy 
cji Popierania Wytwórczości Krajowej przy | powitać powstanie Centralnego Towarzystwa 
Muzeum Przemysła i Rolnietwa. Centralne | Popierania Wytwórczości Krajowej. 

Tow. Popierania Wytwórczości Krajowej (C. Organizacje społeczne, stawiające sobie za 
T. P. W. K.) w Warszawie już powstało. Cze- | zadanie obudzenia i ożywienia świadomości po- 
ka je bardzo poważna i wdzięczna praca, Re- | trzeb wszechstronuego poparcia naszej wy- 
alizując swoje zadania, C. T: P.'W. K. -może | twórczości przez propagandę spóżycia wyro- 
się poszczycić do wytworzenia przychylnej at- | bów polskich, powinny zyskać sprzymierzeńca 
mosfery wśród społeczeństwa w kierunku po- j w całem społeczeństwie, którego czynna posta- 
budzenia go do kupowania towarów krajowych. | wa w tej, jąk i każdej innej sprawie, jest de- 
Rzeczą bardzo właściwą jest, że prac tych pòd- | cydującym czynnikiem powodzenia. 


Groźny pożar 
w Chorzowie 


W ub. sobotę mieszkańców Chorzowa Zi, 
alarmowały ryki syreny państwowych zakła 


„dów azotowych. Powodem alarmu był poża 


przetwórni górnośląskiej elektrowni, 'położo 
nej na terenach państwowych zakładów azo: 
towych w Chorzowie. Przybyły straże: agnio 
we z Wełnowca.i Katowic, Skonstatowano. 
że w wytwórni znajduje się potężny akumula: 
tor, do którego prąd doprowadzany jest z elek 
trowni chorżowskiej i Górnych Łazisk ora: 
wielka ilóść materjałów łatwopalnych. 

W. przeciągu stosunkowo krótkiego czasu 
zdolano pożar ograniczyć do budynku z ma: 
terjałami łatwopalnemi. Zniszczeniu zupełne: 
mu uległ potężny transformator oraz dwie 
mniejsze i 20 ton oliwy. Budynek jest w=du- 
żym stopniu uszkodzony. Straty wynoszą oko% 


Jo pół miljona zlotych. 


Obrońcy „praworządności” 
i dawne ich metody 


Z rozprawy bucdżefowej w $eimie 


Na sobotniem posiedzeniu plenarnem 
Sejmu omawiano budżet ministerstwa spra- 
wiedliwości i ministerstwa spraw wewnętrz 
mych. Po przemówieniu referenta budżetu 
sprawiedliwości zabrał głos p. minister Mi- 
chałowski, który dokładnie zobrazował 
działalność swego resortu. Następnie pos. 
Poschalski wygłosił dłuższe przemówienie, 

Mówca stwierdza, że opozycja stale wy 
suwa zarzut, że Blok Bezpartyjny i Rząd 
przez niego popierany jest rozsądnikiem nie 
praworządności w Polsce. Gdybyśmy sięg- 
nęli do jeszcze dawniejszej przeszłości, to 
przekonalibyśmy się, że z wyjątkiem krót- 
kiego przebłysku : zmierzającego do tego, 
żeby granice swawoli szlacheckiej ograni- 
czyć w czasach Stełana Batorego — musie 
libyśmy na następny odruch obrony Pań- |- 
stwa czekać na bardzo długo, bo aż do Kon 
stytucji 3 maja. Pozwolę sobie przytoczyć 
pewien edykt ujawniony w 19 stuleciu do- 
tyczący cenzurowania pism historycznych, 
edykt, w którym król groził karą Śmierci publicznych“, 
tym, którzy bez jego pozwolenia ośmieliby Praworządność więc kwitnie, Na wszy- 
się wydawać prace historyczne. Historyk | stkie zarzuty, jakie nam postawiono, gdy- 
niemiecki Hausmam, który o tem pisze, pod | byśmy je uznawali za słuszne, moglibyśmy 
kreśla brak praworządności Stefana Batore | odpowiedzieć: przejęłiśmy, tylko wasz spa- 
go. Nie chcę z tego edyktu wyprowadzać | dek, jesteśmy waszymi słabymi uczniami, 
żadnych ikonsekwencyj, lecz stawiam pyta- | Gdybyśmy taką odpowiedź dać chcieli, Ale 
nie, co z punktu widzenia państwowego by- | tak nie jest. Stwierdzamy więc, że to skrwa 
łoby lepsze: czy stosowanie Ścisło szlachec- | wienie konstytucji polskiej i zbroczenie jej 
kiej praworządności, czy też jej łamanie. krwią Prezydenta ryt wtedy i nie mie 

„PRAWORZĄDNOŚĆ”, liśmy już później. 

Przenieśmy się jednak do niepodległej WNIOSEK. ENDECJI PEŁEN POBŁAŻLI 
Polski i zobaczmy jak to nasi przeciwnicy WOŚCI DLA NIEUNIKNIONYCH 
hodowali cieplarnianą roinkę praworząd- WYKROCZEŃ, ; 
o A po artykułach mamy wniosek nagły 

A więc najpierw mamy ZE z 6 stycz Klubu Związku Lud, Nar. Chrześc. Dem, 
nia 1919 r. To poczatek, Ktoś może powże- | i Chrześc. Nar. 0 wyznaczenie komisji śled- 
dzieć, że to było przed konstytucją. Przejdź | €78) dla zbadania... organizacji i działalno- 
my więc do czasów, gdy konstytucja już by- ści bojówek socjalistycznych na pl. Trzech 
ła uchwalona. Więc grudzień 1922 r. Nie | Krzyży. Obawiam się, że w rozgrywkach ze 
wiem jakby się potoczyła historja Polski, | Str- Narodowem będziemy musieli często 
gdyby tego grudnia nie było. Może pozwoli | składać broń, bo na tak zręczne posunięcia 
łoby to nam uniknąć maja 1926 r. i później jak o którem MOMIĘ: trzeba być istotnie wy 
sprawy brzeskiej. bitnymi parlamentarzystami. „Do tak koron 

Otóż praworządność w normalnem rozu- | KOwej gry nie jesteśmy zdolni., R 
mieniu jest to ściśle przestrzeganie ustaw, paar HISTORJA Z 1924 R. 

a zwłaszcza. konstytucji, która wszystkich Następnie pos. Poschalski poruszył spra 
obywateli a więc i posłów uznaje za rów- | wę pewnego procesu, który odbył .się w r. 
nych, Tymczasem w „Gazecie Warszaw- | 1924 pod rządami min. spraw wojskowych 
skiej” z 12 grudnia 1922 r, czytamy w zwią- | Sikorskiego. Złożono wtedy zeznanie opa- 
zku z wyborem Prezydenta Narutowicza: trzone sankcją powagi świadka, Zeznanie 


„Przetrwaliśmy niewolę obcą, -potrafimy 
się wyzwolić i z sieci w jakiej trzyma nas 
żydostwo przy pomocy zbałamuconej częś 
ści własnego naszego społeczeństwa. Da 
czynu! Do wałki!“ 

W tym samym numerze jest telegram z 
Kalisza, że na znak protestu przeciw wy- 
borowi Narutowicza znaczna część cbywa- 
teli wywiesiła czarne chorągwie. „Gazeta 
Warszawska”, która dziś jest bardziej pra- 
worządna niż wszyscy prołesorowie prawa 
konstytucyjnego w Europie, pisze 13 grud- 
nia 1922 r. o tem, że: 

„jakieś ptasie. mózgi biedzą się nad ustale 
niem ceremonjału objęcia władzy przez 
Prezydenta Narutowiczą. Tej. prowokacji 
ludności nie zniesie i jeśli zdmiast strumiez 
ni krwi, które widzieliśmy na ulicach sto: 

` licy onegdaj popłyną krwi tej rzeki, to ode 
powiedzialność za to spadnie na puste, ale 
niestety żywe dotychczas.głowy różnych 
prołokólantów ; spekulantów od festynów 


CaO 
Z bólów nie mogła już sie wcale poruszać 
—teraz pozbyła się zupelnie reumatyzmu 


Co za, okropne uczucie nie móc samemu | Togal ściśle według przepisu, Z czasem też 
wstać z łóżka, tak sztywne są nogi i ramiona. | czułam wyraźnie, jak ramiona i nogi stawały 
Niezdolna do pracy — to zrozpaczona ofiara | Się „coraz „bardziej giętkie i clastyczniejsze. 
reumatyzmu. Lecz dziś znów żwawa i. rus| Teraz już zupełnie pozbyłam się'tej przykrej 
chliwa jak dawniej i nie odczuwa żadnych | choroby, tak że w tym roku dzięki Togałowi 
bólów, Pani W. Sajkowa, Grudziądz, Szew:| mogłam śmiało zrezygnować z: podróży do 
ska 16I pisze nam a tem::od Cluższego czasu | uzdrowiska Rzeczywiście Togal jest radykale 
cierpiałam na reumatyzm w nogach i namio:| nym środkiem! 
nach, Bóle mi tak dokuczały, że często przez | cierpiących, którzy przyjmowali Togal przy 
całą noc nie mogłam zmrużyć oka. Nogi i] reumatyzmie, podagrze, łamaniu w. kościach, 
ręce stały się z”czasem do tego stopnia szty: | bólach nerwowych i głowy, grypie, przezię: 
wne, że nie mógłam prawie wcale się poru» f bieniach i pokrewnych cierpieniach: Nieszko: 
szać Nie mogę poprostu uikomu opisać, co| dliwe dla serca, żołądka i innych ‘organów. 
przez ten czas przecierpiałam, W-ciągu 7 mies] Togal nietylko uśmierza bóle lecz w zarodku 
sięcy próbowałam najrozmaitszych leków, | zwalcza te niedomagania. Dlatego tcż nawet 
chcąc uwolnić się od tych straszliwych ciers |] w chronicznych «wypadkach osiągnięto ' przy 


pień, lecz prawdziwa: poprawa” nastąpiła: do: | pomocy Togalu nadspodziewanie: pomyślne rez 


piero, gdy zaczęłam: zażywać: tabletki Togal.| zultaty. Jeśli ponadto tysiące lekarzy lek ten 


Podobnie świadczą tysiące. 


to brzmiało: 

Ja osobiście odnosiłem się bardzo nie- 
chętnie do pewnych jednoitek, które wcho 
dzą w skład Rządu i to było motywem, że 
wychodząc z wojska w przemówieniu w Sa- 
li Malinowej w Bristolu powiedziałem, że 
nie mogę służyć w wojsku ze względu: na 
stosunek niektórych panów będących w 
Rządzie w sprawie zamordowania Prezy- 
denta, mojego przyjaciela. Świadkiem tym 
był Pierwszy Marszałek Polski Józef Pił- 
sudski, Zdawałoby się, że po takiem zezna 
niu ktoś wyciągnie z tego jakieś konsekwen 
cje. Konsekwencji jednak nie było, Czy to 
należy uznać za budowanie praworządno- 
ści? 

INWIGILACJE MARSZAŁKA 
PIŁSUDSKIEGO. 

A teraz co do inwigilacji mówił o tem 
Marszałek Piłsudski, że istolnie był inwi- 
gilowany zarówno w Sulejówku, jak í w in- 
nych miejscach, wspominając, że ma wpra- 
wne oko wyrobione w przeszłych doświad- 
czeniach. P, Marszałek mial na myśli do- 
świadczenia z gen. Beselerem i gen. Szep- 
tyckim, jako b. gubernatorem lubelskim. 
(Głos na lewicy: A Zagórski), O nim nie bę 
dę mówił. Nie mogę mówić o człowieku, o 
którym się mówi, że umarł, tem bardziej, że 
mówi się o nim zadużo, że mówi też wyrok 
Sądu Okręgowego z 1924 r., który stwierdza 
że nie może wdrożyć sprawy o zdradę sta 
nu, gdyż urząd prokuratorski nie postaw:! 
takiego wniosku. (Wrzawa na ławach opo 
zycji). Mogę zapewnić panów słowem ho- 
voru, że nie wiem, gdzie jest Zagórski, 

Dalej Marszałek Piłsudski zeznał, że in- 
wigilacja w Sulejówku była tak widoczna, 
że każdy na to zwracał uwagę. Jeszcze wie 
dy, kiedy wychodził z Belwederu jako Na- 
czelnik Państwa, obserwowano go bardzo 
dokładnie ze strony tych grup, które zabi- 
ły Prezydenta, a może były także dodatki 
ze sier rządowych. Miał też inwigiiację te- 
lefoniczna, bo jedna stacja rembertowska 
miała nakaz podsłuchiwania go. Ustalono 
też w procesie, że na skrzyżowaniach: szos 
do Sulejówka była stała warta, która spraw 
dzała numery aut i nawet legitymowała o- 
soby przejeżdżające. Koniec procesu był ta 
ki, że 19. 11: 1924 r. postępowanie karne 
przeciw por. Błońskiemu zostało umorzone 
tem samem prokurator uznał fakt zarządze 
nia fnwigilacji przez oficerów II oddziału 
Szłabu Generalnego. 

Qto jest przyczy nek do tej nauki o pra- 
worządności, która nam przekazana została 
jako cieplarniana roślina. 

GDY NOWA KONSTYTUCJA WEJDZIE 
W ŻYCIE. 

W zakończeniu pos. Poschalski oświadczył: 

Okres budowana nowej konstytucji dla 
tego właśnie jest okresem fermentu nigdy 
nie jest okresem, w którym praworządno- 
ści wyjątkowo dobrze się dzieje i w którym 
może ona rozkwitać. Ale natomiast zapew 
n'amy panów i to zapewniamy uroczyście, 
że w chwil, gdy nowa konstytucja. wejdzie 
w życie, na jej straży staniemy, (Oklaski na 
ławach B. B.), a wtedy proszę panów nie te 
dzie tej sytuacji, która jest dzisiaj, że pa- 
nowie, zwalczając pewne posunięcia masku 
ją się praworządnością. (Oklaski na' ławach 
B. B.). Wtedy będzie jedno z dwojga, albo 
‘panowie będziecie musieli ukorzyć się przed 
tą konstytucją i stać się lojalnymi obywate- 
lami, albo wypowiedzieć jej wyraźną i i ostrą 


Już po tygodniu bóle ustąpiły i mogłam zno»| ordynuje, to przecież każdy z zaufaniem za*j walkę, Na śrę w praworządność nie będzie 
Zachęcona tym pomyśle| kupić go może. Spróbójcie sami, lecz zek: wtedy ' miejsca. (Hiczne oklaski na ławach 


tB: B). ` 


wu spokojnie sypiać,” 


inym wynikiem zażywałam w dalszym: ciągu! tylko. Togal. Wo wszystkich aptekach, 
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__ Sejmiki rolnicze na Pomorzu 


Informacyjne zjazdy w Radczymiu, Lubawie i Brodnicy 


W miarę rozchodzenia się po Pomorzu w'e* 
ści o zebraniach informacyjnych rolniczych, 
jakie odbywają się w różnych miastach Pomce 
rza, zainteresowanie się niemi poczyna być cos 
raz żywsze, Rolnicy niętylko tłumnie przybys 
wają na te zjazdy, ale też starają się w sposób 
jak najwłaściwszy poinformować przybywają: 
cych przedstawicieli Pom. Izby Rolniczej o rze: 
czywistem położeniu wsi pomorskiej. Narzeka; 
nia i biadania zaczynają ustępować miejsca 
konkretnym postulatom, krystalizuje się jednoś 
lita opinja rolników Pomorza i postulaty zas 
czynają zamieniać się w program. 

Wyrazem takiego ujmowania skutków zjaz. 
dów rolniczych jest ostatnio odbyty zjazd w 
Radzyniu w dniu 7 b. m., który dzięki zapos= 
wiedzeniu z ambony przez miejscowego księdza 
Proboszczą, jak i dzięki staraniom prezesz 
miejscowego kółka rolniczego p. Rozwadow= 
skiego i radcy Pom. Izby Rolniczej p. Zaleskie- 
go był tlumny. Po wygłoszonych referatach dy 
skusja była rzeczową, bardzo spokojną i wy: 


« kazała wysokie wyrobienie społeczne rolników 


okręgu radzyńskiego. Spokój ten cechował 


również stawiane postulaty, które pokrywają 


się niemal w całości z postulatami, jakie wysu: 
nęły organizacje Pomorza w swoim czasie, 

Zamożna ongiś okolica, dziś poważnie pod: 
upadła. Zobowiązania rolnicze powodują ok: 
niżęnie zdolności płatniczej, zdolności wytwór: 
czej i t. p. rolników pow. grudziądzkiego. Żas 
danie obniżenia cen nawozów pomocniczych 
węgla, nafty oraz zniżenia taryf kolejowych 
oprócz żądania skonwertowania zobowiązań rol 
miczych krótkoterminowych były stawiane w 
sposób przekonywujący, ale również mocny. 

Zebrani serdecznie dziękowali prelegentom 
Izby pp. naczelnikom mr. Głębowiczowi, inż. 
Buczkowi i inż. Jacynie za interesujące refera 
ty i podkreślali konieczność bliższego kontak: 
tu wojewódzkich organizacyj rolniczych z or: 
nizacjami prowincjonalnemi. 


Seimik rolniczy 
w Lubawie 
Na zapowiedziany zjazd informacyjny role 
niczy przybyło do Lubawy zgórą 1500 rolników, 
których sala Hotelu Polskiego nie była w sta: 


` nie pomieścić. Świadczy to © niezwykłem zaz 
interesowaniu się rolników obecnem ich poło» 


żeniem gospodarczem jak również o chęci ży 
wej współpracy z ich organizacjami zawodos 
wemi, 

Wygłoszone zostały referaty informacyjne 
przez naczelników Wydziałów Pom. Izby Role 
niczej pp. mgr. Głębowicza, inż, Jacynę oraz 
inż. Buczka, Na podstawie tych referatów 
wywiązała się niezwykle ożywiona dyskusja, 
w której obecni dawali wyraz krytycznemu po» 
łożeniu wsi pomorskiej i domagali się nies 
zwłocznej pomocy szczególnie w dziedzinie 
podatkowej, kredytowej oraz zniżenia cen 
środków produkcji i jak najwydatniejszego 
obniżenia opłat na rzecz kas chorych i zakłas 
dów ubezpieczeń społecznych. Zebrani zapy* 
tywali o przyczyny pobierania przez Pom, 
Stow. Ubezpieczeń zapłaty za pokwitowania od 
uiszczonych rat ubezpieczeniowych oraz o cały 


O e a a aaae 


Wąbrzeźno 


— Odprawa oddziałów Zw. Strzel, W dnia 
24 bm. odbyło się w Wąbrzeźnie zebranie : 


odprawa zarządów wszystkich oddziałów Zw 


Strzeleckiego pow. wąbrzeskiego, Zebranie za 
gail w obecności starosty powiatowego i człon 
ków zarżądu powiatowego Zw. Strz. obyw. 
prezes Fr. Waligóra, Na zebranie i odprawę 


_ stawili się przedstawiciele wszystkich oddzia: 


łów Zw. Strz, w ogólnej liczbie 72 osób. — W 
czasie zebrania wygłosił referat na temat ‚Pra 
ca oświatowa i wychowanie obywatelskie w 
oddziałach Zw. Strzeleckiego" referent oświa» 
towy powiatu prof. Szkarłat. Następnie refez 
rat „Rola i sposób pracy skarbników“ skarbe 
nik Zarządu Pow. Zw. Strzel. obyw. dyr. Led? 
wochowski. 

Po referatach przeprowadził komendant 
por, Kuliszewski odprawę poruszając sprawy 
działalności Zarządu, zwracając uwagę na obo 


„wiązek otoczenia większą opieką strzelców, 


Następnie omówione 'zostały sprawy. orgae 
nizacyjne i wyszkoleniowe: w oddzialach Zw. 
Strzeleckiego na rok 1932 oraz ostatnie rozkaz 
zy Komendy Głównej i Okręgu, poczem wys 
wiązała się dyskusja w czasie której odpos 
wiedzi į instrukcje dawali. poszczególni człon 
cowie Zarządu Powiatowego i Pow. Kmdt Zw. 

itrz. Poruszona również została sprawa udzia 


szereg informacyj z zakresu zagadnień rolni: 
czyc hwsi. Słusznem jest żądanie wydatnego 
zmniejszenia przez Magistraty miast wszelkich 
opłat targowych, które w dzisiejszych stosun= 
kach są b, wygórowane. 

Z podnoszonych głosów z dyskusji, jak i 
rezolucji uwypukliło „się tragiczne polożenie 
wsi oraz niezwykle trudna sytuacja gospodar: 
cza w dziedzinie obrotu, jak i wywiązywania 
się rolników z zaciągniętych zobowiązań. 

Rolnicy z zaufaniem apełowani do Izby 


Rolniczej oraz organizacyj rolniczych, aby nas 
leżycie poinformowały Rzad o tem położeniu 
i spowodowały jak najszybszą pomoc dla rol- 
nictwa pomorskiego, podnosząc, że każda gos 
dzina zwłoki może być w dzisiejszym kryzysie 
decydującą. Słuszne były żądania, aby. już 
niezwłocznie obniżyć cenę produktów kartelo: 
wych węgla, żelaza, nafty i t. p. 

Zebraniu przewodniczył radca Izby i pre» 
zes pow. P. T. R. p. Lambert, sprężyście utrzy= 
mując dyskusję na odpowiednim poziomie. 


Otwarcie świeńłicy Zw. Sirzelechieso 
w Działdowie 


Dnia 2 lutego br. odbyło się poświęce- 
nie świetlicy oddziałów miejskich Zw. Strze 
leckiego w Działdowie. 

Poświęcenia świetlicy dokonał ks. prob, 
Ptaszyński, 

Z Bogiem rozpoczęto więc pracę w pierw 
szej kuźni duchowej Związku Strzeleckiego 
tutejszego powiatu i słusznie, bo Związek 
Strzelecki' na swym sztandarze wypisał ha- 
sło: Bóg i Ojczyzna. 

Po kolejnych przemówieniach p. staro- 
sty Montwiłła, p. burmistrza Felskiego i p. 
kpt. Rajmunda Kawalca, k-ta pow. p. w. 


Pierwsza Świeńlica roboślmicza 
ma Pomorzu 


Ub. niedzieli o godz. 16-tej w Korpusie 
kadetów mr. 2 w Chełmnie odbyła się uro- 
czystość otwarcia i poświęcenia pierwszej 
świetlicy robotniczej na Pomorzu. 

Świetlica zostałą urządzona. staraniem 
Zarządu Oddziału, a w : szczególności ob. 
prezesa Kwasta, sekretarza Robaczewskie 
go przy ogólnej pomocy wszystkich człon- 
ków oddziału Z. Z. Z. K. K. 2. 


Wybór Radu sówiktówej strzeleckiej 
w Brodnicy 


Wielki rozrost Zw. Strzeleckiego w pow. 
brodnickim wymagał oddawna doborowego 
i licznego sztabu pracowników. 

Komendant powiatowy i referent wych. 
obywatelskiego nawet przy usilnej pomocy 
wojska z trudem potralili podołać pracom 
organizacyjnym, oraz pracom zmierzającym 
do dobrego wyszkolenia wojskowego i wy- 
chowania obywatelskiego. Wszakże liczba 
członków Z, S. w naszym pow. dochodzi do 
1.000. ł 

W porę nastąpiło pewne odciążenie i 
podział pracy pomiędzy poszczególnych 
członków Rady powiatowej strzeleckiej, 
którą powołano do życia w dniy 5 lutego, 
Zebrany komitet obywatelski z Brodnicy i 
powiatu pod przewodnictwem p. starosty 
Wimmera, powołał do Rady następujące o- 
soby: 
obywatel ziemski Langowski z Mileszew — 
prezes Rady, ob. inspektor szkolny Siete- 
ski-— wiceprezes, ob, dr. weterynarji Braun 
— wiceprezes, ob. naczelnik Gsodam — se- 
kretarz, ob. dyr. Prusak — skarbnik. 

Członkowie Rady: Wimmer —- starosta 
brodnicki, ppułk, Pecka — zastępca dowód 
cy 67 pułku, kap, Turowski — obwodowy 
kom. P, W., ks. proboszcz Kroplewski — 
Kruszyny, ob. Blokus — burmistrz m. Brod 


vot 


zaśj ewały członkinie miejscowego oddzia- 
łu żeńskiego: „O święty kraju nasz" — po- 
czem zebrani zapoznawszy się z urządze- 
niem świetlicy rozeszli się do domów. 


Na poświęcen'u świetlicy byli oprócz ks. 
proboszcza, p. starosty, p. burmćstrza i k-ta 
powiatowego p. w, — członkowie zarządu 
oddziału męskiego, żeńskiego — przedsta- 
wiciele k.erownictwa powiatowego związku 
zarządu Koła Przyjaciół Strzelca k-t pow. 
związku oraz delegacje młodzieży obu od- 
działów działdowskich. 


W otwarciu świetlicy wzięli udział ks, 
kapelan, przedstawiciel komendanta korpu 
su, sekretarz wojewódzki Z. Z, Z. ob. Milew 
ski i przedstawiciel organizacji Z. Z, Z. z 
Tortnia ob. Kolasiński. i 

Pierwszej placówce  kulturałno-oświato 
wej życzymy jak najpomyślniejszego rozwo 
ju i powodzenia w szczytnej pracy, 


nicy, ob. Stankowski — Prezes Rady Miej- 
skiej, ob. inż. Jaworski z Augustowa, ob. 
inż, Kiszkieł — nadleśniczy ze Zbiczna, ob. 
inż, Sokołowski -—— nadleśniczy z Lidzbarka, 
ob. inż, Soboczyński — nadleśniczy z Ru- 
dy, ob, inż, Szulczewski — nadleśniczy z 
Mszana, ob. Przeorski z Jabłonowa. 
Związek Strzelecki jest organizacją, pół- 


wojskową, w której dominuje czynnik ko*; 


mendancki, Rola Rady pow. strzel. ośrani* 
cza się głównie do czynności doradczo kon 
trolnych i opiekuńczych. 

Jednakże w chwil! obecnej Rada podej 
muje również czynności organizacyjne, a 
nawet częściowo wyszkolenie. Aby robotę 
usprawnić, w Radzie formują się narazie 
dwa referaty: 1) propagandowo-werbunko- 
wy; 2) gospodarczy (finansowo-mundurowy), 

Do Rady z urzędy wchodzą: 

Ob, Migocki — komendant pow. Z. S., 
ob. referent wychowania obyw., ob. kap. 
Horzemska — ref, spraw kobiecych, 

Jesteśmy głęboko przekonani, że Rada 
pow. strzel, złożona z elity obywateli całe 
go powiatu — zmanych pionierów pracy, spo 
łeczno-oświatowej godnie spełni swe zada” 
nie, patronując żywiołowo rozwijającej się 
pracy strzeleckiej, jako instytucja dorad- 
czo-kontrolna i WRC 


Legion Młodych w Brodnicy 


(Zwiazek pracy dia Bańsiwa) 


W dniu 25 stycznia abiturjenci oraz byli 
uczniowie szkół średnich w liczbie 24, zapros 
szeni przez obyw. Obrębskiego, zawiązali pla: 
cówkę „Legjon Młodych z siedzibą w Brod- 
nicy. Na zebraniu przeczytano i przedysku* 
towano „Deklarację ideową Legjon, oraz re” 
gulamin, poczem wszyscy obecni zapisali się na 
członków. 

W "najbliższym czasie Legjon zorganizuje 
cykl odczytów na temat ideologji Obozu Nie: 
podległościowego, Cykl obejmuje następujące 
tematy; Wistorja Polski przedrozbiorowej; Pole 
ska w okresie rozbiorów; Walka: o niepodle: 
głość Polski; Polityka Państwa Niepodleglego: 
a) państwo a naród, b) polityka zewnętrzna 
Polski, c) polityka wewnętrzna Polski, d) kwez 


- Zarządów w ' walce z bezrobociem, zalecor | stje narodowościowe w Polsce, e) obozy nolis 


stworzenie wewnetrznych kół samopomocy. 


RS ueta RAK M 


tyczne w Polsce it d 


Legjon Młodych wynajmuje w końcu lutego 


lokal, w którym urządzi” się świetlicę wraz 
z czytelnią i bibljoteką. ; 

Ze szczerą radością dowiedzieliśmy się 0 
powstaniu w Brodnicy placówki, młodzieży in: 
teligentnej — „Legjonu Młodych". Dewizą Wa, 
szą jest praca dla Państwa Polskiego, którego 
wskrzeszenie zawdzięczamy ołiarnej ktwi Obo? 
zu Niepodległościowego. 

Pielęgnujcię i szerzcie kult dla bohaterów 
walk niepodległościowych.  Gotujcie się do 
ofiarnej slużby Państwu „Polskiemu. Obyście 
Wy- Młodzi, tak godnie i. z takiem poświes 
ceniem potrafili tę. twardą służbę sprawować, 
jak Legjoniści Starsi, na. czele, z Komendantem 
Józefem Piłsudskim. 
szym! 


zlikwidowania kuchni. 


On. Ich Wodzem i- Wa: 


Bział iniormacyimy 
Dom. Tow. Bołlniczeżo 


W dniach 3 i 4 lutego br. dyr. Pom.. Tow 
R Iniczego p. Z. Otmianowski: i inspektor in- 
PTR. p. inż” Świeżyńsk: 
objeżdżali powiaty brodnicki i lubawski, celem 
zapoznania się ze stanem gospodarstw rolnych 
w wymienionych powiatach, jak równieź skon- 
trolowania pracy instruktorów 


struktoratów rolnych 


: rolnego oraz or 
ganizacji i opieki gosp. osadniczych. Złożono 
wizyty starcstom powiatowym w Btodnicy — 
p. Wimmerowi i w. Nowemrmieście — p. Skło- 
jak również ks, Dembińskiemu w 
Pokrzydowie, prezesowi pow. PTR. na' powiat 
brodnicki. i. 

Zwiedzono Sekcję Przysposobienia Rolnicze- 
go PTR. wychowu świń w Grążawach i Swier- 
czynach; zwiedzono w Swierczynach gospodar- 
stwa osadnicze z roku 1922 pp.: Dudziaka i 
Weissa. Dalej zwiedzono gospodarstwa osadni- 

ze z roku 1928, znajdujące się pod specjalną 
opieką PTR. w Mszanie — pp.: Dylewskiego i 
Tobolewskiego, oraz w Świeciu — pp.: Cibory, 
Ćwiklińskiego, Gorczewskiego i Sonenfelda. 

Dyrektorowi Otmianowskiemu i insp, Świe- 
żyńskiemu towarzyszył przy objeżdzie pow. 
brodnickiego powiatowy instruktor rolny: p. Zie- 
lonacki. 


dowskiemu, 


Bosddiótrz 

— Walne zebranie . Chóru, Kościelnęgo im. 
Piusa X. odbędzie się w przyszłą środę, dnia. 
10 lutego o godz. 0stej w lokalu p. Wiktora 
Skrzypnika. Przybycie: wszystkich człónków 
czynnych i nieczynnych óraz sympatyków z po 
wodu spraw nader ważnych jest konieczne. 

— Zebranie Komitetu parafjalnego | kuchni 
ludowej odbyło się w ub, piątek na sali Magi: 
stratu. Po zagajeniu przez ks. prob.' Doma 
chówskiego, odczytał p. Deutsch protokół z o» 
statniego zebrania, poćzem przystąpiono „do 
rozpatrywania szeregu spraw, a m. in. distalono 
normy podziału węgla. Następnie przedstawio+ 
no projekt budowy dróg na Rudaku.* W tej 
sprawie odbędzie się jeszeże specjalna konfes 
rencja'z wójtem p. Dąbrówskim. Ch do rozli- 
czenia „składek z Rudaku postanowiono zaża: 
dać jeszcze pewnych wyjaśnień, któreby umóż: 
liwiły dokładne zestawienia. Postanowiono da- 
lej wyasygnować 500 -zł. na zatrudnienie beze 
robotnych i 500 zł. na kuchnię ludową. Również 
zostaną przekazane do kuchni ludówej zade- 
klarowane składki z Podgórzu, gdyż środki 
kuchni są już na wyczerpaniu i zachodzi obawa 
Dlatego też "komite* 
apeluje jeszcze raz do społeczeństwa, by kwe 
starzom w. najbliższych dniach nie odmawiali 
poparcia. Kuchnia wydaje bowiem dziennie 
około 300 porcyj obiadów i znacznie przyczy» 
nia się do złagodzenia doli bezrobotnych. W 
dalszym ciągu zebrania wysłuchano sprawozda* 
nia z kuch ludowej p, Sperczyńskiego. . Celem 
uzyskania pewnych funduszy, debatowano jesz: 
cze nad różnemi możliwościami dochodu. Mię: 
dzy innemi oświadczył p. Hildebrand, że czy* 
sty zysk z zabawy Zjednoczenia Zawodówego 
Polskiego przeznaczony jest nie dla ogółu bez: 
robotnych, ale dla sekcji bezrobotnych z Zje: 
dnoczenia, co też sprawiło na obecnych wielkie 
zdziwienie, gdyż każdy, czytając afisze i zapro” 
szenia, był pewien, że czysty zysk przekazany 
zostanie do Komitetu parafjalnego, jako insty- 
fucji opiekującej się bezrobotnymi. -Postano* 
wiono również urządzić „pożegnalnęgo śledzia” 
w lokalu p. Rzepkiewicza we wtorek, z którego 
czysty zysk, nie tak jak'Z. Z. P., przeznacz; 
się ną cele Kuchni ludowej. 


Czarnowo, pow. Torun 


— Włamanie do kościoła. W nocy na 5 bm. 
włamali się nieznani sprawcy zapomocą wyla: 
mania głównych drzwi przez wywiercenie kilku 
dziur świdrem koło zamku do kościoła para: 
fialnego w Czarnowie (pow. toruński), skąd 
skradli następujące przedmioty: 1 złotą puszkę 
wartości 1.500 zł, którą zabrali po rozbiciu 
z tabernakulum, 6 lichtarzy miedzianych, 10 
świec niedopalonych, 1 obrus z koronką, 2 al- 
by, 4 komeszki dla ministrantów, 1 komżę tiu: 
lową, I kadzielnicę miedzianą, I naczynie złote 
używane do olei świętych z napisem „Infr”, 
1 naczynie ołowiane do wody, 1 naczynie z o» 
lejami z napisem „Ohr“ 8, 5 kap Kolorów: bia 
lego, czarnego, fioletowego, czerwonego i zie: 
lonego. Ogólna wartość skradzionych przed: 
miotów wynosi 3.000 zł. Dochodzenia wdro: 
Żono, 

kamień Pomorski 

— Walne zebranie Oddz Zw, Strzeleckie: 
go w Kamieniu Pomorskim wyraża slowa glo 
bokiego uznania i hołdu dla' zasług wobec Oj: 
czyzny wielce zasłużonemu J. Ex Ks. Biskupo 
wi Bandurskiemu z okazji jego. jubileuszu 25 
lecia. sakry biskupiej i na tej „drodze życzy 
Mu jaknajdłuższej pracy owocnej: dla chwały 
Bożej i dobra Nazodu. 
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Kalendarzyk rzym.=kat. 
Wtorek Cyryla 
Środa Popielec 


ŚRODA, DNIA 10 LUTEGO 1932 R 


Rzemiosieo rzeźmickie radzi nad swemi 
sprawami zawodowemi 


Zjazd delegatów zarządów Czchów Rzeźnichich z cateśo 
Pomorza 


W ub. niedzielę odbył się-w Toruniu na sali hurt. mięso, 4%0 detal. mięso, 57% hurt. wędliny, 


Dworu Artusa zjazd zarządów cechów rzeźnic: 
kich z całego Pomorza. Prócz delegatów za: 


6% detal. wędliny. 
Bardzo ciekawy i -aktualny. referat wygłosił 


Front. zachodni 1918 . 


„NAJ EZDŻZCY' 


najpotężniejszy dźwiękowiec wojenny 
drzewyższający film > ` 
„Na zachodzie bez zmian“, 
Premjera jutro w Kinie „ŚWIĄTOWID 


p Stan wody w Wiśle z dnia p 2s Zawi: | rządu głównego Związku z Poznania z p. pre: Í prezes Związku Eksporterów Wędlin p. Żelaski | SEANA 

chost -1.44, Warszawa +1.02, Płock t051, zesem Syllerem na czele, przybyli liczni przed: | z Warszawy a wzmożeniu konsumcji mięsa i 

Toruń -+0.64, Fordon ++0:66, Chełmno +0.45, | stawiciele władz, jak pp. radca województwa eksportu wędlin. Referent wykazał dużą zna: Z życia Stow. b. więźniów 
Grudziądz -+0.56," Korżeniewo  --0.%0, Piekło | Barciszewski, imieniem, prezesa Izby ' Skarbc= | jomość rzeczy. Zaznajomił zebranych z zapo: po. ża yy 4 lico wych 
+0.02, Tczew +0.08, Einlage -2.46, Schiewens | wej naczelnik Urzędu Skarbowego w Tortn'u | czątkowanym em wędlin |. Pom. 


horst +2,68. i 
Repertuar Teatru. 

Wtorek 9. 2. godz. 20 „Gałganek'* 
Środa 10. 2. godz. 20. „Gałganek*, 


Repertuar kin. ` 

Palace — „Bezimienni bobaterowie“. 

Światowid —-.„Pat-i Patachon w konkurach * 

Mars, ul. W: arszawska — „Miłostki wiedeń: 
skie" 

Lux — „Śledztwo”. ° 

Kino Corso, I, Flip i Flap za kratami, — JI. 
Żywy Kabel. Dramat cyrkowy. 


RA AR tlinoteatr dźwiękowy 
ul. Warszawska 
Nadzw. premjera 
Miłosiki Wiedeńskie 
operetka filmowa, pełna pogody. nasiąpe 
jowego uroku i czaru. walczyków wice 
deńskich. Reżyserja: ROBERT LAND. 
W rolach głównych: JANIE, MARESE 
i MAURICE de CANOUGE.. 


Muzyka, kompozycji ER. LEHARA. Piosenki 
układu OTTONA ŚRANSKY'EGO. Wersja francus. 


Nadto doskonały hadprogram dźwiękowy 
O M A A PT TAA NM 


Kucząłek seunsów o godz. 17.15 19-tej I 2i-.ej 
w niedzielę od 15,15. Ceny miejsc od 0.30-—1.70 


zysty dochód przeznaczony na datza budowę 
DOMU ŻOŁNIERZ A” 


SORY ATZ 


ESPLANADA s 


wesołe pożeśnamnie karnawal 
powiłanie śledzia 


Codziennie tryumfuje atrakcyjna Rewja taneczna 


ALEXIS MI) ME t VEILE. 


z miasta 


— Podziękowanie. W ub. sobotę odbył się 
w świetlicy, przy kuchni dla inteligencji bezros 
węża wieczór towarzyski połączony z z tańca» 

. Panie- z komitetu starały się uprzyjemnić 
bra składającym się .z bezrobotnej inteli- 
gencji, wieczór. Po wspólnej herbatce uroz* 
maiconej produkcjami muzycznemi odbyła się 
zabawa. Ten miły weiczór, który pozwolił nam 
uciec od szarzyzny naszego życia, zawdzięcza: 
my jedynie Paniom Związku,Pracy Obyw. Kc. 
biet, które nie szczędziły trudu i pracy, Wies 
czór ten zachowamy w miłej pamięci. Pozwa: 


| złotych. 


p. Schaeffer, jego zastępca p. Larski, radca Iz: 
by Przem.Handl. p, Ratajski, syndyk Izby Rze 
mieślniczej p. Bischoff, prezes Związku Ekspor: 
terów Wędlin Żelazki z Warszawy i inni. Pt? 
zatem przybyło około 60 delegatów rzeźnickich 
z wszelkich zakątków Pomorza. W zebran'u 
udział wziął również przedstawiciel Redakcji 
„Dnia Pomorskiego". 

Zebranie zagaił preżes Okręgu Pomorskiego 
p. Szeczmański, witając wszystkich obecnych, 
poczem oddał przewodnictwó prezesowi p. K. 
Syllerowi z Poznania. Obrady obejmowały 
szereg zagadnień, które żywo obchodzą ogół 
rzemiosła rzeźnickiego. 

Po sprawdzeniu obecnych dyskutowano bars 
dzo obszernie nad sptawą ustałćnia średnich 
cen na żywiec rzeźny. za rók 1931. Z dyskusj 
wynikało, że rzemiosło rzeźnickie zdaje sobie 
sprawę z, trudnej sytuacji gospodarczej pań: 
stwa, że Związek jako pierwszy w Polsce pos 
wziął już 4.10. 1931 r. uchwałę o dobrowolnem 
opodatkowaniu się ńa'rzęcz bezrobocia. Zwiąż 
zek domaga się jednak od władz skarbowych 
sprawiedliwego opodatkowań a, powołania swo 
ich przedstawicieli do komisyj szacunkowych i 
odwoławczych. Do zeznań o obrocie na rok 
1931 ustalono netto ceny dla Torunia, Grudzią: 
dza, Tczewa i Gdyni na świnie 90 zł, dla ine 


nych miast 80 zł., na bydło netto 110—120 zł., 
na żarłaki 45—50 zł, na cielęta i owce 20—25 
Średnia dochodowość 


agy, 


wynosi: 37% 


Już jwire w środę io lutego 


Najwspanialszy film świata w no: 
wem opracowaniu dźwiękowem 


w kinie „PAŁACE »» KROL KROLÓ 


eksportem do różnych 
krajów europejskich. . Spodziewać się można, 
że sprawa ta ruszy i na Pomorzu z miejsca, 

W komunikatach zarządu poruszano nader 
ważne sprawy o zabiegach Związku przy no: 
welizacji rozporządzenia o dozorzę nad mięs 
sem, o normalizacji skór surowych. Referat o 
reformie ustawy przemysłowej i podatku prze: 
mysłowym przedstawił wiceprezes p. Potocki 
z Poznania. Referat o sprawach bekonowych 
wygłosił p. Wójcik z „Gazety Przem. Rzeźn.*, 
o zakazie przywozu skór surowych i jelit refe: 
rowali pp. K, Syller i Szeczmański. Z zadowo» 
leniem przyjęto do wiadomości oświadczenie 
p. radcy Barciszewskięgo, że już od 1 kwietnia 
wprowadzi się w Toruniu notowanis cen żywca 
rzeźnego. W sprawach komisji cennikowej 
uchwałono zwrócić się do p. Wojewody z proś: 
bą o próbne zniesienie tejże w 3 powiatach Po: 
morza. Pozatem załatwiona jeszcze liczne 
drobniejsze sprawy. 

Podczas obrad udzielali cennych wskazós 
wek przedstawiciele władz, jak pp. radca Bar: 
ciszewski, radca, Ratajski, syndyk Bischoff, na- 
czelnik Schiffer, co wskazuje na zgodną współ: 
pracę urzędów państwowych m Związkiem. 


Obrady, które trwały bez przerwy od. godziny 


12 do blisko 22, sołwował prezes p. Syller, dzię: 
kując wszystkim za przybycie, referentom za 
wygłoszenie ciekawych i intersujących refera= 
tów. 


Film który swem ogromem przewyższa wszystko 


dotad widziane. 


2 żucia filatclistów toruńskich 


Walne zebranie — Sprawozdanie z działalności Zarządu — 
Rowe władze Zwiazku 


Pod przewodnictwem p. radcy Witkówskie; 
go, odbyło się w tych dniach 9:te walne. roczne 
zebranie „Związku Filatelistów w. Toruniu. 
Protokół prowadził p. Dubieński. 
` Zebranie zagaił prezes Związku p. mec. 
Niklewski. Następnie po odczytaniu protokołu 
Z R RE walnego zebrania zdał sprawozda» 
nie z rocznej działalności. Na wstępie 'sprawc: 


ze znaczkami, aby drogą wymiany członkowie 
mogli uzupełnić swe braki. Wartość znaczków 
wymiany wynosiła 3205.16 zł. Saldo na rok 
1932 — 165.39 zł. 

Po udzieleniu absolutorjum przystąpiono 
do wyboru nowego Zarządu, który ukonstytue 
ował się następująco: prez. mec. M. Niklewe 
ski; wiceprezes S$. Krzyżanowski; sekretarz Du 


Y dai święta Matki Boskiej Gromnicznej 
t.j. 2. 2. b.r, odbyło się poświęcenie i otwarcie 
A Stowarzyszenia b. Więźniów Polity: 
cznych i Ideowych Woj: Pom. mieszczącej się 
w lokalu własnym przy ul. Grudziądzkiej 68:70 

Poświęcenia świetlicy dókónał ks. proboszcz 
Gołomski przy udziale bardzo licznie przyby 
łych członków. W przemówieniu swem ks. pro: 
boszcz Gołomski podniósł znaczenie nowop5c: 
wstałej organizacji b. więźniów ‘politycznych i 
ich zasługi położone w walee o niepodległość. 
Jednocześnie ks. prob. .Gołomski złożył na ręce 
prezesa Patera życzenia RAET eee 
rozwoju, 

Następnie zabrał głos prezes Stow. p. Pater 
wskazując na rolę, jaką b. więźniowie polity- 
czni i ideowi odegrali w czasach niewoli po- 
czem wskazał na zadania, jakie czekają ich w 
Niepodległej Polsce jako dobrze zaprawionych 
i uświadomionych swych zadąń obywatel. dla 
pracy państwowo = twórczej jak również w wy: 
chowaniu młodzieży. : 

Po przemówieniu p. prezesa Patęra przystą* 
piono do rozdania podarków gwiazdkowych 
dzieciom członków Stow., przyczem niektóre 
dzieci wypowiedziały ładne wierszyki za co 
były nagrodzone 'specjalnemi upominkami: Na: 
stępnie dziatwa usiadła do kolacji. "Troskliw4 ' 
opieką otoczyły milusieńkich panie prez. Pa» 
terowa i por. Kozowa, małżonka sekretarza Ste 
warzyszenia, które wiele dołożyły starań dla 
uświetnienia: tej uroczystości. Po skończonej 
uroczystości zarząd podejmował zaproszonych 
gości skromną kolacją, — w miłym i serde: 
cznym nastroju spędzono wieczór. 

Lokal świetlicy składa się z 4«ch dużych po» 
kojów, odpowiednio urządzonych i mieści w 
sobie: czytelnię zaopatrzoną w pisma codzien: 
ne i. perjodyczne, bibljotekę, bufet oraz ye: 
cjalny pokoik dla różnych gier. 

Stowarzyszenie mimo krótkiego swego 
istnienie i ciężkich warunków finansowych mo. 
że się poszczycić: już poważnemi rezultatami 
swej pracy. Zarządowi z prezesęm p. Paterern 
na czele należą się słowa uznania. 

Szczęść Boże w dalszej pracy. 


— 


Na bialym czworoboki: 
Najeźdzcy. -> 

Na ekranie kina „Światówid” ukaże się: ci 

jutro w środę najpotężniejszy dźwiękowiec wa 


i zdania ucz amięć . długoletniego członka | bieński; sk ik Szemrek; ; wymi s Poea PE AN z i 

lam sobie na tej drodze Paniom ze-Związku Pra RARE OU ZCORO bterskij skarbnik wsady prezes wymiać | jenny „Najeźdźcy* opracowany. na podstawie 
WODY VA Kobiet słożyć iat lskie Bóg : ś.p. por. Bogusława Partyki. Związek zosta! za ny maj. em. Steinbach; członkowie K. Hansel | powieści wojennej Johannsena „Czwórka pies 
ję byw. Kobie 8 ZO SPrODOR ie 05 284] pisany sądownie i należy, do jednego z nieli} i $. Kince; Kom. rew, radca Witkowski, kpt. | churów* zrealizowany Kerka jeddggo" znaje 


Jedna z uczestniczek za wszystkich. 

— Z życia Kasyna Urzędniczego. W dniu 
25 grudnia ub. .r. odbyło się posiędżenie Komi: 
tetu Wykonawczego Kasyna Urzędniczego. po. 
święcone sprawie wydzierżawienia wzgl. likwi= 
dacji „Oazy“, prowadzonej po ustąpieniu dzier 
żawcy, we własnym zarządzie przez Kasyno, 
pod kierownictwem p. M. Larnera. Po dłuższej 
dyskusji Komitet Wykonawczy postanowił, w 
myśl poprzedniej uchwały zarządu, restauracją 
„Oaza“ zlikwidować z dn. 31 grudńia ub. r.. c2 
też zostało przeprowadzonę. Sale „Oazy* ode 
stępywane są stowarzyszeniom i organizacjom 
społecznym i zawodowym na cele urządzania 
imprez, zebrań. odczytów i t. d. Informacj: 
w sprawie wydzierżawienia sal „Oazy“ udziela 
gospodarz Kasyna codziennie od godz. 19:tej 
do 20ztej, Wszelkie pogłoski dotyczące likwis 
dacji Kasyna Urzędniczego są nieprawdziwe. 

-— Tradycyjny „śledź“ w Związku Strzelec: 
kim. Oddział III. Zw. Strzel, urządza dnią 9 
b. m. o godz. 19 w sali p. Jaranowskiego przy 
ul. Grudziądzkiej 69 tradycyjnego śledzia, Do- 
chód przeznacza się na bezrobotnych strzelców. 
Sympatyków i gości uprzejmie zaprasza Zarzad 

— Pp. oficerów rezerwy 31 p. a. l. (P. M. 
Art.) zaprasza dowódca pułku do kasyna pul: 
kowego na godz. Żleszą w środę. 


— Pożegnanie karnawału z różnemi niespo: 
dziankami urządza Oddział Żeński Związku 
Strzeleckiego w sali restauracji p. Michałowe 
skiego, ul. Sobieskiego 16 na Mokrem, 

O liczny udział uprasza Zarząd. 


Y — Egzamin dojrzałości dla eksternów (stek) 

w państwowych seminarjach nauczycielskich. — 
Kuratorjum zawiadamia, że podania o dójpu» 
szczenie do seminaryjnego egzaminu dojrzało: 
ści w charakterze eksternów, (stek) zaópatrzone 
w odpówiednie załączniki (Dz. Urz. Minister: 


cznych związków filatelistycznych. Zebrania 
Zebrania odbywają się regularnie w każdy pos 
niedziałek, na których przeciętna ilość obec: 
nych dochodzi do: 16. Wydawany nowy mie: 
sięcznik tilobelistyczny przez członka Związku 
p.. Witkowskiego stoi na straży filatelistyki i 
jako taki winien być, popierany, szczególniej 
przez członków: Związku w Toruniu, którego 
zostanie org. ofic. Stały kontakt z wydawn. za: 
gran. a także podawanie wiadomości do tirm 
polskich, wywołało echo u Polaków zamiesz: 
kałych na obczyźnie, gdyż nawet z Wenezu: 
eli i Brazylji otrzymał Związek listy z prośbą 
œ informacje. Przy końcu swego przemówie: 
nia nawołuje członków do werbowania nowych 
, gdyż bez narybku Związek. nie będzie się 
mógł należycie rozwijać, 

Ze sprawozdania skarbnika dowiadujemy 
się, że Związek liczył 85 członków, lecz wsku 
tek ważnych okoliczności między innemi i za» 
ległych składek Związek liczy obecnie 25. — 
Przychód wynosił 245.86 saldo na rok 1932 — 
208.81 zł. Zaległe składki wynoszą 24 złote. 
Prezes prosi członków o nadsyłanie zeszytów 


Zakrzewski. 

W. wolnych głosach na wniosek maj. Sterns 
bacha polecon oopracować regulamin- Związs 
ku do d. 29, 2, Przyjęto-wniosek radcy Wit: 
kowskiego o _ rozesłanie statutu wszystk'm 
członkom. — Radca Witkowski podaje myśl 
p. Rachmanowa i prof. Miksterna i założenie 
Polskiego Związku Filatelistycznego, któryby 
był reprezentantem Związku zagranicą, zajmos 
wał się urządzaniem wystaw, popierał wysta: 
wy lokalne, był cenzorem -znaczków fałszy: 
wych, których zjawia się coraz więcej w świe: 
cie filatelistycznym. W odpowiedzi prezes za» 
znacza, że myśl założenia związku powstała w 
w Toruniu jeszcze w roku 1929 1 na wysłane 
pismo do różnych związków i wybitnych filaz 
i telistów odpowiedzi nie otrzymano i sprawa 
stanęła na martwym punkcie i jeżeliby obec- 
nie miało się to urzeczywistnić, to Związek 
nasz bezwzględnie będzie popierać założenie 
Polskiego Związku, 

Po zebraniu przy miłej pogawędce odbyła 
się wspólna kolacja. "AWĄCJ 


Makarewicz, 


CeO 


nadsyłać należy do Kuratorjum Okręgu Szkcle 
nego Pomorskiego w Toruniu w terminie dc 
dnia I marca 1932 r. 


— Złodzieje drobiu grasują. Onegdaj w no» 
cy włamali się niezńani sprawcy do stajni p. 
Szażewskiego (ul. Batorego 2:4), skąd skradli 
1 koguta i 6 kur, agalaejs wartości 30 zł. peja 
dzenia w toku, 


— Przez wytłoczoną szybę. Właśc. sklepu 
przy ul, Różanej 5 p. Bichlerowa zgłosiła kra: 
dzież pończoch, rękawiczek i innych drobnych 
rzetzy z okna wystawnego za pomocą wytłocze 
nia już popękanej szyby ogólnej wartości 100 
ylas 


a= roku, 


Ruch tow orzysiw 

-= Sekcja Hodowców Gołębi Pocztowych 
„Pociąg Błyskawiczny” przy K. P. W. ognisko 
Toruń. Zebranie miesięczne w środę, dnia 10 
b. m. o godz. 18 w świetlicy własnej na stacji 
'Toruń:Frzedm. Na porządku dziennym wybór 
delegatów na zjazd okręgowy. © przybycie 
wszystkich członków prosi Zarząd Sekcji. 
£ leatr 

— „Gałganek”*. W środę, dnia 10 b. m. o 
godz, 20 przepiękna, pełna poezji komedja w 
3 aktach D. Nicodemi'ego p. t „Gałganek" 
w kapitalnej interpretacji odtwórczyni roli ty: 


4 przez nieznanego sprawcę. Dochodze: | tułowej p. J. Porębskiej, dyr. Bendy, Królikowe 


słynniejszych reżyserów Pabsta. „„Najęźdzcy* 
to film, który muszą zobaczyć WEZYŃCY. 


Król królów. | 
Natchnionę to arcydzieło ukaże się po pier 
wszy w opracowaniu dźwiękowem na ekranie 
Kina Palace, już. we środę, Bardzo właściwy 
moment wybrała dyrekcja Kina Palace na wy* 
świetlenie tego filmu o Męce Chrystusa, bo w: 
sam dzień popielcowy, gdy. głowy” posypiemy 
popiołem a myśli skierujemy ku rozważaniu 
prawd odwiecznych Król ; Królów, to film 
polecany przez Kurję Arcybiskupią w Warsza / 
wie i Akcję Katolicką wyświetlany był i w 
Polsce, jednak dopiero teraz twyszymy go w 
syhchronizacji. i 
Wedle kontraktu zawartego między wytwór ' 
nię filmową a artystą filmowym Wernerem —- 
odtwórcą roli Zbawiciela nie ‘wolno mu przez 
przeciąg lat 10 brać udziału przy nagrywaniu 
żadnej komedji ani farsy. Również i Dorota 
Cimming odtwarzająca na ekranie postać N.i 
Panny musiała podpisać kontrakt żo w.ciągu 
lat 7 nie rozwiedzie się z mężem ani nie 
będzie bohaterką ani uczestniczką żadnego 
skandalu. | 
Klauzule te dowodzą :z jakim pietyzmem 
Cecil de Mille przystępował do realizacji fil. 
mu Król:Królów. | 


STRUMYKOWA 3 


LUX 


Kino dźwiękowe 


Rewelacja sezonu! 
Monumentałny film! 
Gigantyczne arcydz elo 
100% dźwiękowiec 

ODRO DZENIE 


Wedł. Hr. Lwa Tołstoja ZMARTWYCH: 
WSTANIE, W roli Katiuszy LUPE VELEZ 


Księcia Dymitra JORN BOLES. f ; 
Passe paitòut nieważne. 


Ceny: loża 1 


30, 11. 
Początek o "wk s: 71 dh w Wicie ROP cza 


sa W.R. i O. P. Ne. 7/25 po” 59 $$ 30 i 31) 


«skiej, Chanięckiej, Lónczewskiego i innych. 


A 
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` jest najświętszym obowiązkiem 


a E 


SRODA, DNIA 10 LUTEGO 1932 R 


Sa Ep LT iA A ER o 20 Ven huia Fi «M =P. 


Do czego dążą „ojcowie“ miasta 


Miłość Ojczyzny — to źródło i przyczyna 


wszelkich czynów w życiu zbiorowem naroz 


du. Dla Ojczyzny poświęcić należy nie tylko 
mienie ale nawet życie własne. Natchnieni ta 
"miłością umierali za Polskę Jej prawi synowie 
i kiedy Ona była w niebezpieczeństwie — 
nawet przeciwnicy w czasach bezpieczeństwa i 
pokoju, szli na jedno pole walki. Ustawały 
wówczas spory i zapomniano o różnicy zdań. 

Jażeli o ten cel chodzi — to dobro Ojczyzny 
= kaźdy, Polak bez względu na przekonania 
partyjne zawszo był ; będzie jego obrońcą aż 
do ostatniej kropli krwi! Nie tacy s4 jednak 
niektórzy „ojcowie“ miasta Działdowa, tego 
miasta' polskiego przez wiele lat gnębionego 
„pruskim batem! 

Nio tacy są niektórzy iego „ojoowie”; zas 
siadający w Radzie Miejskiej, bo gdy chodzi 
o obronę narodową, a więc o najwyższe do» 
bro Ojczyzny, gdy chodzi o walkę z zaborem 
niemieckim, który tkwi jeszcze w sercu niez 
jednego działdowianina — tam „ojcowie” ci 
umywają ręce, 

Kto z nas nie rozumię co to jest obrona naz 
rodowa, Kto z nas Polaków wątpi, że gdy 
chodzi o przygotowanie obrony starców į dzie” 
ci przed przyszłą zagładą ze strony wrogiego 
lotnictwa — a więc gdy chodzi o L. O. P. P, 
Że to nie jest obrona narodowa? Kto z nas 
wątpi, że przygotowanie opieki mad rannym 
żołnierzem polskim w przyszłej wojnie — a 
więc przygotowania i prace Polskiego Czerwo» 
nego Krzyża nie są sprawą Świętą i częścią 
obrony narodowej? Kto wątpi, że P. Biały 
Krzyż to święty obowiązek ` wobec żołnierza 
polskiego tych, co na front nie idą? Kto wres 
szcie wątpi wśród Polaków, że wychowanie żol* 
nięrza patrjoty w P. W., czyli obrona na frons 
cie przęz żołnierzy — obywatel; nie tchórzy i 
niedołęgów — skłonnych do bolszewizmu — 
każdćj matki 
Polki i każdego ojca Polaka — najświętszym 
obowiązkiem, który mu przygotuje wspólne do. 


'bro Ojczyzny — jej obronę — obronę harodo= 
Wa, obronę całego Państwa i jego Niepodległo: 


ści? 

Są to tak wielkie i tak wspólne i tak pow: 
terzane święte cele nas wszystkich Polaków, że 
przęd niemi nikną jak zmora przed Majestatem 
Najwyższym Miości Polski wszelkie spory i 
wykręty partyjne! : 

A'jednak, jednak dnia 30 stycznia br. zapas 
miętajmy dobrze tą datę, datę sprzeciwu pare 
tyjników działających ku radości i wygodzie 
naszych najzaciętszych wrogów hakaty i bol- 
szewjił.. dnia 30 stycznia br., niektórzy radni 
miasta Działdowa wystąpili przeciw przygoto 
waniom obrony narodowej. 

Swoją uchwałę sprzeciwiającą się przezna” 
czeniu na obronę narodową jakiegokolwiek gro 
sza wystąpił; i przeciwko L. O P. P. i Czerz 
wonemu i Białemu Krzyżowi Połskiemu i prze: 
ciwko P; W. W, F. 


Dolna Grupa 


- — Ku czci ks, biskupa Bandurskiego. Dnia 
2 lutego odbyła się akadernja urządzona przez 
Oddział Strzelecki w Dolnej Grupie z. okazji 
25:lecia sakry biskupiej ks. biskp. Bandurskie= 
go. Strzelcy brali udział we mszy Św., a następe 
nie przy dźwiękach miejscowej orkiestry po: 
masżerowali do szkoły, gdzie referat okoliczno* 
ściowy wygłosił reierent oświatowy Kazimierz 
Baron. Uroczystość objęła także deklamacje 
i pieśni patrjotyczne. 


pn za R Z Z OOOO ZZ WO ZZOZ ZOZ ZZ 


Działdowa? 


„Ojcowie”. miasta Działdowa — postanos 
wili tem samem: niech giną, gdy przyjdzie 
niebezpieczeństwo slabe kobiety. polskie, niez 
dołężni starcy, ich ojcowie i dzieci ich bez: 
bronne w Działdowie, niech z miasta Działdo: 
wa nie wyjdzie ani grosz dla żołnierza pol: 
skiego — niech ani grosz nie zostanie poświę: 
cony na wychowanie ich dzieci w duchu ry» 
cerzży polskich, w miłości Boga i Ojczyzny — 
niech całe obrona Narodowa przepadnie — byż 


le'ich dążność partyjna zgóry przez partje nas 
kazana i zgóry uplanowana doszła do „skutku. 

Zapamiętajmy nazwiska tych gorących prze 
ciwników obrony narodowej: Kazimierz Deps 
czyński, Józef Skała, Leon Suchocki, Leon Ma 
chaliński, Władysław Nowakowski, Józef Cies 


śniewski, Jan Kręglewski, Tomasz Subkowski, 
Franciszek Frydrychowski, Władysław.: Jaz 
błoński, 


Kolejarze Działdowa pięimują napady 
na Polaków w Niemczech | 


Ostatnio odbył się w Działdowie wiec O- 
gniska KPW na którem zebraniu kolejarze 
organizacyj Z. U. K, Z, K.P. i T, K: wraz 
z rodzinami uchwalili w związku z zajściami 
w Jedwabnie rezolucję portestującą przeciw? 
ko barbarzyństwu niemięckiemu. 

Wobec całego świata kulturalnego — mó: 
'wi rezolucja —. zakładamy stanowczy protest 
przeciw niemieckiemu «systemowi zwalczania 
polskości na odwiecznie. ziemi polskiej. 

Piętnujemy udział czynników administracyj 
nych, niemieckich w organizowaniu napadów 
na Polaków w Niemczech. 

Wobec całego Świata stwierdzamy, iż or: 


nych, zasyłamy wyrazy najgłębszego współ 
czucia „calego narodu polskiego, życząc wya 
trwałości w walce o zachowanie kultury pole 
skiej, 

Ufni jesteśmy, iż. Rząd: Rzeczypospolitej, 
uczyni wszystko, by zmusić Niemców do -zaz 
pewnienia ludnoścj polskiej, na ziemiach nie 
wyzwolonych, bezpieczeństwa i spokojnego 
wykonywania przysługujących jej praw. 

Stwierdzając, że społeczeństwo Polskie, 
przychylnie ustosunkowało się do mniejszó* 
liści narodowych które używają w. Polsce pełni 
praw na równi z narodowością. Polską, nio 
znosiiny tego, by terroryzowano. Polaków w 


ganizatorem bezpośrednim w akcji terrotysty= j Państwie niemieckim i zdecydowani jesteśmy 


cznej, jest Heimatdienst, który opłacany jest 
z budżetu państwowego Prus i Rzeszy. 
Braciom Maztrom, na kresach niewyzwolo 


upomnieć się Skutecznie o krzywdy braci na 
szych. ` 


PDA PGA AGE OZ 2 KC ARTIES PO PO OEG SET KE AWCE AOC ROWERZE WATY 


bd $ 
Swiecie 

— Reorganizacja Floty Narodowej, W związ 
ku z przesiedleniem tut. kadry Mar. Woj, Zlis 
kwidowano przed kilku dniami na mocy uchwa, 
ły zebrania członkowskiego miejscowy oddział 
Lig? morskiej i kolonjalnej i założono koło 
Floty Narodowej. Do zarządu weszli p. staro* 
sta Kowalski jako prezes, p. burmistrz Kostka 
jako wiceprezes, p, Ołtaszewski jako sekretarz, 
p. mec. Buczkowski oraz p. Domachowski jako 
członkowie zarządu.. W spadku objął nowy zaz 
rząd około 1600 zł. w gotówce, którą rozdzie» 
lono jak następuje: 1000 zł. przeznaczono dla 
P. W. na propagandę sportu wodnego, 50 zł. 
gimnazjalnęmu „klubowi wioślarskiemu, 30 zł. 
konferencji: męskiej i 50. zł. konferencji żeń: 
skiej, 150 zł. ma być przekazane do Głównego 
Zarządu w Warszawie a resztę przeznaczono 
do dyspozycji nowo powstałego Komitetu Flo: 
ty Narodowej. Mamy: nadzieję, że teraz i na 
terenie tut, powiatu Flota Narodowa rozwinie 
się pomyślnie, 


a 


Więcbork 

— Z życia BBWR. W. ub. tygodniu odbyło 
się zebranie Koła Środowiskowego Pocztowców 
BBWR w Więcborku pod przewodnictwem 
prezesa S$ankowskiego; który wygłosił referat 
o celach i dążeniach BBWR. - 

Odśpiewaniem -pieśni „Nie rzucim: ziemi“ 
zebranie zakończono. a 

Również odbylo się zebranie koła: BBWR 
w Śmiłowie pod przewodn. prezesa Balcera. 

Po omówięńiu spraw bieżących i organiza: 
cyjnych Koło postanowiło wnieść do' miatos 


dajnych czynników prośbę o poczynienie kro» 


ków w kierunku zńiżenia cen artykułów pier» 
wszej potrzeby, jak cukru, nafty, soli, wegla 
oraz artykułów budowlanych, jak wapna, ce» 
gły itp. gdyż wskutek spadania cen płodów 
rolnych, rolnicy mie są w stanie zaopatrzyć 


LICYTACJA. 


rodziny swoje w artykuły pierwszej potrzęby 
a szczególnie odmówić sobie muszą odżywcze 
go artykułu spożywczego jakim jest cukier. 

Pozatem rolnicy przy obconej konjunktu: 
rze nie mogą pomyślęć o najbardziej potrzeba 
nych ręparacjach budynków  gospodańczych « 
oraz narzędzi i maszyn rolniczych. 

Tak samo odbyło się-w'dniu 24. 1. zebranie 
Komitetu Wójtowskiego BBWR.-w Jłowie pod 
przewodnictwem p. prezesa Jurkowskieęgo „z 
Radońska. Na zebraniu omówiono sprawy orż 
ganizacyjne oraz projekt nowej ustawy samo: 
rządowej. va, - 


Bbrośramiy radjowe 
" środa; dnia' 10 lutego 

Warszawa 11,20 Kom. met. Gł. Wojsk. St. 
Met. dlak omunikacji lotniczej. 11,45 Codz. 
Przegląd Prasy Polskiej 11,58 Sygnał czasu: z 
"Warsz. Obs. Astr. hejnał krak. 12,10 Płyty. 
13,10 Urz. kom. PIM. 13,15 Komunikat gospos= 
darczy 14,45 Bruch: Koncert. skrzypcowy. w 
wyk. A. Samsonsa (płyty). 15,15 Komunikat 
harcerski; 15,20 Wiadomości Tow. Kooperatys 
stów. 15,25 „Skrzynka pocztowa” koresponden 
cję bież. omówi dr. M. Stępowski, 15,50 Pieśni 
w wyk: Polskiej Kapeli Ludowej (płyty). 16,15 
Kom. Państw. Urzędu Wych. Fiz; ; Państw. Z. 
Sport, 16,20 „Marynarka wojenna w dniu swes 
go. święta” wygl. kom. p. Frańkowski; 16,40 
Utwory fortep. w wyk. M. Barówny '(plyty; 
16,15 Angielski; 17,10 Odczyt z Wilna. :17,35 
Koncert ork. P, R. 18,50 Rozmaitości; 19;15 Ko 
munikat rolniczy; 19,30 Wiadomości sportowe 
19,35 Prasowy Dziennik Radjowy: 19,50 Poga- 
danka o przeciwdziałaniu grypie i chorobom 
powstającym na tle przeziębienia — dt. Baje: 
ra; 20,00 Feljeton pt. „Djabelski clksir Hoff: 
mana i Weber“ wygł, p. C. Jellenta; 20,15 Kon 


| 


Giełdy 


walutowe. R 
z dnia 8 Il. 1932 r. 
Tranzakcje Sprzedaż Kupno 
WALUTY. 
Uolary St Zjedn. ALS 8,911/,—8,87!/, 
DEWIZY. 
Belgja aa. o e o e W 124.76—1 24 14 
BJalOgród>. «©. 4;4.s0- 60425 z 
Bukareszt  « „ ao 0 6 — 
sk 41078 E 8 00: 700. 8 173,60 —173,17 
Holandja . « - « « » » . 360.50—358,7C 
Kopenhaga aisne enee » — 
Londyn . « s 8 s e 5 » `` 3095— 30,65 
Nowy York + « » wa s > 8,937— 8,897 
Nowy York telegr., » u a 6 »  8942-— 8.902 
Paryż »« » a-»-5;8 6.0900 35 22— 35,04 
k . >. esp 6 a a 1 -2647—2635 
Sztokholm .» 5 e » s as 5 — 
Szwajcarja » s óo s s u » a 174,62—173,76 
Włochy 4.0 N$l E AN T 46.78— 46.32 
Helsingtors RED YSYW TZ "WAD S5 S ">, > 
Berlin (w obrotach nieofic.) + . 211,99 


Notowania ziemiopłodów 

w Poznaniu 

Dostawa bieżąca, parytet Poznań, bandel. 
hurtowy. `- 


za 100 kg. z dn. 9 II. 1932 r 


Żyto nowe sucho » » « e » s  23,75—23.25 
| szw 6, e ę a 6 a a dbi a ieies 
» zwycz. przemiał.« s « ` 23.00—2400 
Owies. pewny 4 e « s s - 19.50—20.00 
Mąka Żytnia . >. «© a ss : 

» »n O% « » » e »:  34,25—35,25 

» pszenna 65% » «a s a »,  36,.00— 
Otręby żytnie . . « « » e œ 14.50—1 

m . pszenne + - > » 6.4  14/00—1500 
zenek: 05, 7 + +. „ _ 32,00-—33,00 

a l Ataa = 3 e p s a + 2200—2400 
Peluszka . . « » - « « aiae. 21.00-—23,00 
Ziemniaki fabryczn. 1 kg. - - =" 
Ziemn. jadałn. białe. . « «3 — 

„ w. CZERWONE + 1 + =: 

" , ŻÓRG. - „7 9 moga 2-708 
Groch Wiktorja < . 5. -7a 23,00—27,00 
Seradela . a < « « » « » +  „ 30.00—33,00 
Łubin niebieski . AD 12,00—13,00 

~ Zólty u 470% 9.6578 15,50—16,50 
Gorczyca. . « 0. « « « „ '33.00-—40,00 
Słoma żytnia luźna . . « v . Padł 
Koniczyna czerwona « s » 4 "= 

" biała 5 55.56 T GA, | 

ù szwedzka ; RA —: 

Notowania ziemiopłodów 

w Berlinie 


Ceny w B.M. Zboźć i nasiona oleiste za 1000 kg. 
inne za 100 kg. z dnia 9 Il. 1932. >=> 


Pszenica nowa * - » s-re „ - '242-—244 
Zyto nowe 204 ogzsizydanej E i 194—196.. 
Jęczmień jary browar. . s s 160—168 
Jęczmień przem. pastewny . » » 153—157 
Owies marchijski mowy - . « 138—146 
Mąka pszenna . . . « e »`a  29,00—33,00 
Mąka żytnia 170% +: © a s.« 20,00 —29,30 
” 124 60% . s> å a — 
Otręby pszenne . se © » a 9,50-— 9,90 < 
* ZYŁIE A E O 9,50— 9,90 
Groch Victoria w eee 21 00-—27.50 
Groch drobny jadalny: . » » » 21,00—23,50 
Groch pastewny . » « « + » 15,00—17,00 
Paluszka e Jawa 0004 5 16,00—18,00 
BOD E EE A radka R A — 
Wyka) 1 aa oil ca NG 16.00-19.00 
Lubin niebieski ./. 4. + +*., - 10,00-—12 00 
Lubin żólty . > eann L 14,850—16,00 
Seraądela nowa "s « « »« $* 23 00 — 29,00 
Kuchy rzepakowe « « « ''+ >= 
Ńachy Iniane + a 6 50/0 — 
Wytłoki suche krajowa «a e i. 7,30— 7,40 
" E z buraków cukr. "IR — 
DOJĄC 6 e ze a — 


Płatki ziemn. loco st. Śląsk : ż ; 


ści“ fragm.. Z’ pow. „Bogumił i Barbara" 2130 
Koncert kompozytorskićF. Nowowiejskiego; 

22,30 Dodatek do Pras. Dz. Radj. 22,35 .Urzęd. 
kom. Państw. Inst. Met. i kom. policyjny; —/ 
22,45 Odczyt w języku ang. pt. „Religions liè 


cert z płyt. Utwory J. S: Bacha; 21,15 Kwa: |berty in Polish history“ — by Oscar Halecki ` 
drans literacki. M. Dąbrowska „Scena zazdro: professor of Warsaw. University. 


ine r 


Zwózki 


w m w A 
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Niniejszem podaje się do publicznej wiadomości, iż 
dnia 11 AOR 1932 r. o godz. 9 odbędzie się publiczna 
licytacja znalezionych przedmiotów w magazynie eks- 
pedycji towarowej Gdynia. 


h * OGŁOSZENIE! 
W. Zarząd Pierwszej Krajowej Przetwórni i Pa: 


kowni Smalcu „STANDARD“ w Toruniu zwołuje 
P. P. Akcjonarjuszów na zwyczajne Walne Zgros 


na godzinę. ` 
para koni z wozem zł 3.50 
jednokonna z wozem zł 2.50 
Uwr towaru dro- 
bnicowego z Toruń: 


KOZIGŁEK 
| umRyżoła dawniej Luckwald 
Byteoszcz. M. Focha 20 


madzenie, które odbędzie się dnia 29 Lutego 


„3, P K. P. 
Główne Biuro Znalezionych Przedmiotów, Bydgoszcz. 
pobil dion „DIE. reach MORE ŻE WOZEK APE AC 


Przedm. i Mokre 50 gr: od 


) 1932 r. o godz. 16:stej w lokalu Spółki w Toruniu, 1 i RE centnara, przy całowagono: s 
A sl. Grudziądakie yno | Zamim | Zsubiony SRR KRW CE 
R" przy ul. Grudziądzkiej 124/126 z następującym po: on i wych 25 gr. “ j 
' p rzą kiem dziennym: k up isz now e, zajdź do wykaz osobisty na nazwis dwa domi Poszukuje WęĘ*t \ ze złożeniem do l 


„Okazjopolu** obejrzeć uży» 
wane -jadalnie sypialnie, pos 
jedyńcze meble jak łóżka, 
stoły, szafy, lustra, rowery: 
maszyny do szycia, patefos 
ny, siodła oficerskie: przepi» 
sowe, €lektroluxy do odku: 


sko Jan Piotrowski wydany 
w Pucku, unieważniam. 


Zastępców 


na terenie całej Polski pos 


jednopiętrowe z kompletnie 
urządzonym sklepem kos 
lonjalnym od zaraz na sprze» 
daż. Cena 12.000, dzierża: 
wa 2,400 rocznie. Wiado. 
mość Szosa Chełmińska 76, 


15,000 zł. pożyczki T. _ hip. 
zł. w złocie na dom w Gdy: 
ni. Oferty pod ar. 77b,.do 
admin. Gazcty Gdańskiej. 


Dziewczyna 


piwnicy 20 gr. od centnara 
na place 15 gr. od centnara 


Ludw s 972 
Sz məńsisi 
Torun, Żeglarska 3, tel. 90c 
„e nn mw M © O 


j dzorczej. rzania, futra męskie i dam, |Szukuje Spółdzielnia pre rzeźnictwo, 973 PLA a a 4 

i 6) Wnioski skiejaknowe, plaszcze, ubra” | dytowa w Krakowie Lubicz starsza uczciwa i.czysta do: Si 7i ' 

A j Akcjanazjusze reprezentujący conajmniej 10% | | nia, obuwie, powózka paro: | 9: Zgłoszenia tylko pisemne. Szkoła brze gotująca poszukuje poz |. 

* kapi akcyjnego mogą do 14 dni przed terminem konna, sortownice do kaszy, sady do wszystkiego. fr | p” 

BE) i żądać uzupełnienia porządku obrad. Prawo ucze: '? | teodolit uniwersalny, opalo: 4 konje iańców do „Dnia Pom.” pod 967 POZEW DA A 

f stnictwa A ań wiam Z „rogi pozyskać | grat oraz weed używane THR * | Toruń, $ EAS it Jak przechódzić samemu 24 
ta gre akcjonarjuszom, którzy złożą akcje swoje  |rzeczy za bezcen, {Wer wyucza: szybko kurs gimnazjalny poleca e 

1 „lub zaświadczenie notarjalnę treści w art.: 59 prawa „„Oktzjopoi* robocze b ofi yy anodo na Bernardyna s Soga Bydgódtz /Sniá; PS 

4 akcyjnego „wje App 7 dni-przed terminem zgro: || Grudziądz, Plac 23 Stycznia | sprzeda tanio C, Hartwig | zdolności. Nowy kurs 32 LB RENER CEEZAANE | deckich 40. Złoty .go pro s 

k madzen ólce. 28 (dawn, nr. 14) w. pod:|S. A. Bydgoszcz Dwótcowa |lutego. Toruń, Żeglarska jo so sprzedam. Grudz/adz, |syłać znaczkami lub P.K.O. Fez 

2o wórzu. `. "347 Br. 54, L.p. 835 | Odrodowa 7, m. 12. „1825, BA J15 ap: 
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ŚRODA, DNIA 10 LUTEGO 1932 R. % 


+: DZWIĘKOWE KINO 


ŚWIATOWID 7"! 


Dziś ostatni raz! 


TORUŃ 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

Dnia 11 lutego 1932 o godz, 12 przedpoł. sprzeda- 
wać będę najwięcej dajacemu za natychmiastową za- 
płata: 1 samochód znajdujący się w przechowaniu w 
tirmie Krauze przy ul. Grudziądzkiej. 

Kozak, kom. sądowy w Toruniu, Kościuszki 9. 


pt 


LICYTACJA PRZYMUSOWĄ. 

Dnia 11 lutego o 9 sprzedaję w Grębocinie u Grzan- 
kowskiej przymusowym przetargiem za gotówkę: psze- 
nicę, krowę; o 9,30 w Grębocinie u Gołębiewskiego: fu- 
zję; o godz. 14 na majątku Gronowo: lokomobile, oko- 
ło:2 ha wikliny na pniu. (969 

Bartkowiak, komornik sądowy, Rabiańska 12. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. Nieruchomość poło- 
żona w Otłoczynie tworząca osadę rentową gospodar- 
stwo rolne obszaru 39,3271 ha z zabudowaniami a to 
dom mieszkalny, stodołę, oborę i chlew o rocznej war- 
tości użytkowej budyńków 120 mk. i rocznym docho- 
dzie 132,27 talarów i w chwili uczynienia wzmianki 
o przetargu zapisana w księdze gruntowej Otłoczyn 
wykaz L. 71 na imię Jana Ignacego Szczepkowskiego 
z Otłoczyna zostanie dnia. 10 lutego. 1932 o godz. 11 
przed poł. wystawioną w drodze egzekucji na przetarg 
w niżej oznaczonym Sądzie pokój nr. 7. 

Toruń, dnia 20 listopada 1931:r. | 
5 K 14/31 Sąd Grodzki. 

36 2961 


GRUDZIĄDZ 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

We czwartek, dnia 11. 2. br. o godz. 10.sprzedawać 
będę za gotówkę najwięcej dającemu przy ul. Lipo- 
wej 37: bufet, kredens, stół, 6 krzeseł (jasny dąb) i ma- 
szynę do szycia, 

Gr.. 64. Dobrzański, kom. sąd, w Grudziądzu. 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


urzą 
wyższa jest nieodwołalna. 


Egzekutor powiat. powiatu grudziądzkiego. 


"LICYTACJA PRZYMUSOWA. 

Celem pokrycia zaległości podatkowych sprzeda- 
wać się będzie w W. Tymawie dnia 13. IL 1932 r. o go- 
dzinię 10: 15 źrebaków, 15 koni i 10-fjałowic. Zbiórka 
licytantów przed majątkiem. 670 

‘Urząd Skarbowy w Grudziądzu na powiat. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. ` 
W piątek, dnia 12. 2. 32. o godz. 12 sprzedawać bę- 
dę w drodze przetargu przymusowego najwięcej dają- 
cemu za gotówkę w Skurświach u p. Kulerskiego: ży- 
wy i martwy inwentarz i maszynerja, 
. Kowalski, kom. sądowy w Grudziądzu. 


Patachon 


„W konhurach". 
Ponadto dźwiękowy NADPROGRAM. 


-e 


CUKROWNI MELNO 


pow. Grudziądz — Pomorze 
sprzedamy 


Łaskawe oferty z podaniem ceny uprasza się nades 
słać do Administr. niniejszego pisma pod nr. 923. 


BYDGOSZCZ 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

We wtorek, dnia 9. 2. 1932 o godz. 9 przedpoł. 
sprzedawać będę w mej kancelarji przy ul. Śniadec- 
kich 39 najwięcej dającemu za natychmiastową zapła- 
ta: 1 radjoaparat 4-lampkowy kompl. 

Łuczka, kom. sądowy w Bydgoszczy. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. . 

We wtorek, dnia 9. 2. 32, o godz. 10 przed połu- 
dniem sprzedawać będę przy ul. Pomorskiej 9 najwię- 
cej dającemu za natychmiastową zapłatą: 1 lustro, 1 
kredens, 1 kanapę. , 

Łuczka, kom. sądowy w Bydgoszczy. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

We wtorek, dnia 9. 2, 32. o godz. 13,50 po południu 
sprzedawać będę w firmie „Rawa* przy ul. Śniadec- 
kich 37 najwięcej dającemu za natychmiastową za- 
piata: większą ilość maszyn do pisania różnych syste- 
mów. 


Łuczka, kom. sądowy w Bydgoszczy. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

We wtorek, dnia 9. 2. 32, o godz. 3 popol, sprze- 
dawać będę w firmie „Rawa przy ul. Śniadeckich 37 
najwięcej dającemu za natychmiastową zapłatą: 6 szał, 
1 kanapę z obw., 1 lustro, 1 etażerkę, 2 stojaki do 
kwiatów, 21 krzeseł, 2 łóżka, 2 bufety mach, 6 fo- 
teli, 2 kanapy, 2 stoły,-1 zegar, 2 szałki mach. 

Łuczka, kom. sądowy w Bydgoszczy. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

We środę, dnia 10. 2. br. o gadz. 9 sprzedam przy 
al. św, Trójcy (Ogród Patzera) za natychmiastową za- 
płatę: 1000 krzeseł żelazn. ogrodowych, 200 stołów żel. 
a 13 lustra stojące w ramach poziacanych. 


Ja Wierzbicki, kom. sadowy w Bydgoszczy. 


patalnej kreacji dźwięk. UE 
PRZETARG PRZYMUSOWY. 

Dnia 12 bm. o godz. 10 będę sprzedawał w Miniko- 
wie pow. bydgoski w drodze publicznego przetargu 
najwięcej dającemu za gotówkę: 2 żniwiarki do zboża, 
1 żniwiarkę do trawy, 5 krów. 


Sicienko, dnia 6, 2. 1932 r. 
Ackermann, egzekutor na obwód wójta Sicienko. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

Dnia 17 bm. o godz. 12 będę sprzedawał w Szczut- 
kach u p. Stacheckiego w drodze publicznego przetar- 
gu najwięcej dającemu za gotówkę: 4 tuczniki. 

Sicienko, dnia 6. 2, 1932 r. 

Ackermann, egzekutor na obwód wójta Sicienko. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


Dnia 16 bm. o godz, 12 będę sprzedawał w Ślesinie 
u p. Wiktora Rossy w drodze publicznego. przetargu 
najwięcej dającemu za gotówkę: 2 wozy robocze 3 i 4- 
calowe. 
Sicienko, dnia 6. 2. 1932 r. 
' Ackermann, egzekutor na obwód wójta Sicienko. 


az 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

Dnia 16 bm..o godz. 10 będę sprzedawał w Anie- 
linie u p. Wiśniewskiego w drodze publicznego prze- 
targu najwięcej dającemu za gotówkę: 1 żniwiarkę do 
zboża, 1 żniwiarkę do trawy. 

Siożenko, dnia 6, 2. 1932 r. 

Ackermann, egzekutor. na obwód wójta Sicienko. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

Dnia 16 bm. o godz. 14 będę sprzedawał w Tere- 
sinie w drodze publicznego przetargu najwięcej dają- 
cemu za gotówkę; motor benzynowy marki „Stark”, 

Sicienko, dnia 6. 2. 1932 r. 

Ackermann, egzekutor na obwód wójła Sicienko. 


GRUDZIĄDZ 


Tam w miłym nastroju zawsze dobrze bawią się wszyscy. 


N) Dancin 
Ś 8 
$ 


Kawiarnia i Restauracja 


(dawn. Hotel Sanssousi) 
Grudziądz, ul. Kwiatowa 28, róg M. Focha 
urządza 
we wtorek, dnia 9-go br. 


wielkie jedzenie nóg wieprzowych 
z Kapustą i bigos 


na które uprzejmie zaprasza 


gospoderz. 


Rej. 4964/32. 
„ . , PRZETARG PRZYMUSOWY. 

W piątek dnia 12 lutego 1932 r. o godz. 10-tej przed 
poł. sprzedam publicznie na Targowisku w Inowrocła- 
wiu najwięcej dającemu przy natychmiastowej zapła- 
cie; 1 szaię żelazną. 975 


Janicki, komornik sądowy w Inowrocławiu. 
PRZETARG PRZYMUSOWY. Nieruchomość poło- 


żona w Barcinie - miasto w chwili uczynienia wzmian- 
ki o przetargu zapisana w księdze gruntowej Barcin 
tom I wykaz 13 na mię: 1) Hieronima Kwawińskiego z 
Barcina, 2) Haliny Kujawińskiej z Więcborka, 3) Te- 
odozji Kurowskiej z domu Kujawińskiej z Więcborka, 
4) Leokadji Nalaskowskiej z d. Kujawińska z Torunia 
do niepodzieltej wspólności dziedziczenia zostanie w 
drodze egzekucji dnia 20 kwietnia 1932 o godz. 10 
przed połudn. wystawioną na przetarg w niżej ozna- 
czonym Sądzie pokój Nr. 7. Nieruchomość składa się 
z zabudowania i roli o powierzchni t ha 58 a 90 m? 
czysty dochód jako podstawa podatku gruntowego wy- 
nosi 9,06 tal. wartość użytkowa jako podstawowa po- 
datku budynkowego 840 złotych. Pozatem odsyła się 
do sekretarjatu tut. Sądu, gdzie znajdują się odnośne 
akta gruntowe do wglądu. Wzmiankę zapisano w księ- 
dze gruntowej dnia 9 grudnia 1931 r. Niniejszem wzy* 
wą się wszystkich, których prawa w chwili zapisania 
wzmianki o przetargu nie były w księdze gruniowe) u- 
widocznione, aby się z niemi zgłosili najpóźniej w dniu 
rzetargu, przed weżwaniem do wnoszenia ofeit, i pra- 
wa te uprawdopodobnili, gdyby wierzyciel im przeczył. 
W razie niezastosowania się do powyższego wezwania, 
prawa fe przy oznaczeniu najniższej oferty nie zostaną 
wcale uwzględnione. a przy rozdziale ceny kupna do- 
piero po roszczenia wierzyciela i innych prawach. ` Za- 
leca się na dwa tygednie przed terminem podać na 
piśmie albo do protokółu sekretarza sądowego dokła- 
dne obliczenie swych roszczeń w kapitale, odsetkach, 
kosztach wypowiedzenia i kosztach sądowego dacho- 
dzenia swych praw, oraz oznaczyć pierwszeństwo, któ- 
rego się żąda. Tych, którym służy prawo sprzeciwie: 
nia się przetargowi, wzywa się, aby przed udzieleniem 
przybicia targu postarali się o umorzenie lub zawie- 
szenie postępowania, gdyż inaczej prawo ich odnosić 
się będzie zamiast do nieruchome $ci, tylko do uzyska- 
pak e DY EAT 
abiszyn, dnia 5 etycznie 19ga r. 
Sąd Grodzki. 
1 K 10/31, 
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PALACE 


Dziś ostatni raz! 
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(iezakońcyć karnawal” 


w Barze,, Pod Trzema Królami* e 


Wyborowy bufet 
Przystępne ceny 
dadzą każdemu zadowolenie z dzisiejszego wieczoru. 


Tylko u nas najwspanialszy dźwiękowiec polski! A 
„BEZIMIENNI BOHATEROWIE“ 
W rolach główn. A. Brodzisz, M. Bogda, E. Bodo, S$. Jarasz, 7 
Pogorzelska. Uwaga: Bilety zniżkowe nieważne. 
EEEN 
POSTĘPOWANIE UPADŁOŚCIOWE. Co do ma 
ątku kupca Henryka Brauera z Lubawy wdraża się 1 
dniem dzisiejszym, t j. z dniem 30 stycznia 1932 1. í 
godz. 13 popoł. postępowanie upądłościowe. Zarząd- 
cą masy upadłościowej mianuje się p, Jana cha r- 
Lubawy. Wierzytelności należy. zgłaszać w Sądzie 
najpóźniej do dnia 2. 3. 1932 r. Do powzięcia uchwały, 
czy mianowany zarządca masy ma pozostać, ewentual- 
nie celem wyboru nowego zarządcy, dalej celem wy- 
działu wierzycieli, a także celem powzięcia uchwały 
co do kwestyj, wymienionych w $ 172 ustawy o upa- 
łościach, wyznacza się w niżej wymienionym Sądzie 
termin na dzień 9 marca 1932 r. o godz. 10 przedpoł., 
zaś celem zbadania zgłoszonych wierzytelności termin 
na dzień 16 marca 1932 r. o godz. 10 przedpoł. Wszy- 
stkim, którzy posiadają jakiekolwiek rzeczy, należące 
do masy upadłościowej, lub którzy tej masie są cokol- | 
wiek dłużni, zakazuje się owe rzeczy wydawać dłuż- 
nikowi upadłemu względnie uiszczać się z długu, a nad- 
to poleca się im, aby najpóźniej do dnia 3 marca 1932 
r. donieśli zarządcy masy o posiadaniu takich rzeczy 
o tem, czy przysługują im jakie wierzytelności, z po- 
wodu których mieliby prawo żądać odrębnego. zaspo- 
cojenia z owych rzeczy, * ; (924 
Lubawa, dnia 30 stycznia 1932 r. . 
: Sąd Grodzki. 


1.N'2/32. 


OBWIESZCZENIE O LICYTACJI. 

Urząd Skarbowy w Chojnicach na zasadzie paragr. 
33 Instrukcji o przymusowem ściąganiu państwowych 
podatków i opłat z dnia‘ 17. 5. 1926r. (Dz. Urz. Min 
Skarbu Nr -15) podaję do wiadomości ogólnej, iż-w dn. 
18 lutego 1332 r. 0. godz. 9-tej rano 'w fabryce. mebli 
przy ul. Szkolnej 5-6 w Czersku odbędzie się sprzedaż 
z licytacii niżej wymienionych ruchomości celem pokry- 
cia zaległości podatkowych. 

6 kompl. jadalń maboriowych oszac. 10.0007zł., 26 
25 kucheń białych oszac. 18.000 zł, 1 sypialnia maho- 
n|niowa oszac. 2.000. zł, 5 sypiałń lakierowanych oszac. 
5.000 zł., 25 kompl. kucheń wiedeńskich oszac. 8.000. zł., 
3 kompletne kuchnie zwyczajne oszac, 900 zł., 2 kom- 
pletne kuchrie zwyczajne oszac. 500 zł. 

Naczelnik Urzędu Skarbowego: 


( Baran, Å 
Inspektor Skarbowy. 


À FOFOTOEOPOPAESKRIESRIEJOJEJEJĘJ 
(JĄ RESTAURACJA Grodziadz $ 
y 


Okazja 


Sprzeda'ę korzystnie: 
fazingt męski dębowy, (bie 
oljoteka, biurko i fotel) sys 
pialkę dębową i orzechową 
kompletne, oddzielnie: sza: 
ty, bieliźniarki, łóżka, stoły, 
kanapy, leżanki, fotele, za* 
stawę stołowa na 12 i 6 osób, 
wirówki do mleka, maszynę 
do prania, maszyny do szy: 
cia, rowery, zegary, obrazy. 
garderobę męską, damską, 
obuwie męskie, damskie 2 
dziecięce oraz wiele innych 
rzeczy. 
Sklep Okazvjny 
Grudziądz, ul Narutowicza 
15. [221 447 


Zwózki 


Transport mebli 
Przeprowadzki 
wyściełane wozy meblowe 
Masazunowanie 
we własnych zdrowych ja: 
snych, suchych magazynach 
Ekspedycje 
towaru i bagażu wykonuje 

najtaniej 2860 


Ludwik Szymański 
Zeglarska 3, Toruń Tel. 90 


ul. Mickiewicza 34 (3) 
na zakończenie karnawały urządza 


TRADYCYJNY 
BODKOZIOŁEK 


na który Szan. gości uprzejmie Zaprasza 


PRZETARG PRZYMUSOWY. Nieruchomość poło- A 
żona w Obielewie i w chwili uczynienia wzmianki o Przeprowadzki 
przetargu zapisana w księdze gruntowej Obielewo tom 
II wykaz łczba 2 na imię Józefa Konieczki z Obiele- | wozami meblowemi' usku» 
wa zostanie w drodze egzekucji dnia 27 kwietnia 1932! tecznia W. P ydażek bę: tj 
o godz. 10 przedpoł. wystawioną na przetarg w .niżejj Bydgoszcz, Pomorska 6 
oznaczonym Sądzie pokój Nr. 7. Nieruchomość powyż- | tel. 65 712 zał. 1869 r. 
sza mająca charakter kate o abe E dziedzi- 
czeniu stanowi grunt zabudowany o obszarze 17. 67, 67 
ha czystym dochodzie jako podstawie podatku- grun- Kaszka 
towego 40. 88 tl, wartości użytkowej jako podstawie ; 

kukurydzana  (mamałyga) 

' . „poleca -968 

Sf. Grelewicz 
Toruń, W. Garbary 10. 


podatku budynkowego 90 mk matrykuła art. 6, księga 
podatku budynkowego 4. Wyciąg z katastru oraz uwie- 
rzytelniony odpis księgi wieczystej i inne dane tyczące 
wyżej wspomnianej nieruchomo'ci można przeglądnąć 
w sekretarjacie niżej wymienionego Sądu. Wzmiankę 
o przetargu zapisano w księdze gruntowej dnia 12 sty- 
cznia 1932..Niniejszem wzywa się wszystkich, których. 
prawa w chwili zapisania wzmianki o przetargu nie 
były w księdze gruntowej uwidocznione, aby się z nie- 
mi zgłosili najpóźniej w dniu przetargu, przed wezwa+ 
niem do wnoszenia ofert, i prawa te uprawdopodobnili, 
gdyby wierzyciel im przeczył. W razie niezastosowania 
się do powyższego wezwania, prawa te przy oznacze- 
niu najniższej oferty nie zostaną wcale uwzględnione, 
a przy rozdziale ceny kupna dopiero po roszczeniu wie- 
rzyciela i innych prawach, Zaleca się na dwa tygodnie 
przed terminem podać na piśmie albo do protok:łu se- 
kretarza sądowego dokładne obliczenie swych roszczeń 
w kapitale, odsetkach, kosztach wypowiedzenia i ko- 
sztach sądowego dochodzenia swych praw, oraz ozna- 
czyć pierwszeństwo, którego się żąda. Tych, którym 
służy prawo sprzeciwienia się przetargowi, wzywa się 
aby przed udzieleniem przybicia targu postarali się o 
umorzenie lub zawieszenie postępowania, $dyż inaczej 
prawo ich odnosić się będzie zamiast do nieruchomo- 
ści, tylko do uzyskanej ceny kupna. ; 
Łabiszyn, dnia 15 stycznia 1932 r. 
1 K 2/32. ; t 


REPERTUAR 
TEATRU. TORUNSKIEGO 


We wtorek, dn. 9 bm. 
© pode: zostej " 
Przedstawienie dla 
wojska 
 Gol$amets: 
Komedja w 3 aktach, 
D, Niccodemi'ego. 


W środę, dnia 10 bm. 
w o godz: z0:tej 
""Gatoamek 
Komedja w 3 aktach 
D, Nieccodemi'ego. 


Sąd Grodzki. 
W czwartek, dn. 11 bm, 


Rada Portu i Dróg Wodnych w Gdańsku ogłasza ni- o godz. zostej. 
niejszem przetarg na dostawę materjałów do budowli . „Awantura 
rzecznych potrzebnych w roku 1932 dla rejonu Urzędu w radu 


Budownictwa Wodnego w Einlage. Dostawa obejmuje 
los I -— Wisła — Los II — elbląskie drogi wodne. — 
Warunki przetargu można nabyć w Kasie Głównej Ra- 
dy Portu w Gdańsku, Neugarten 28-29, za opłatą 3 G 
i zwrotem kosztów przesyłki. 

Do przetargu dopuszcza się tylko oferty, do których 
dołączony został w myśl rozdziału A „Specjalnych wa- 
runków" dowód złożonego w Kasie Głównej wadjum. 

Termin przetargu dnia 29 lutego 1932 w sali po- 
siedzeń Rady Portu, Gdańsk, Neugarten 28-29: na do 
stawę faszyn o, godz. 10 przed peł, na dostawę 'nnvca 
materjałów budowlanych o godz. 11 przed południem. 

Gdańsk, dnia 8 lutego -1932 r. 


Rada Portu i Dróg Wodnych w Gdańsku. 


Karałkniowe | Pokój 


palto z sktmksowym kołnie» | umeblowany z osobnem 
rzem okazyinie sprzedam | wejściem, komfortowy zas 
zaraz. Hote! „Trey Koro»jrsz poszukiwany. Wi 
iny“ pokój 17. 974b Dzicú Grudziadzki'+ 


| Varsa w '3 aktach 
" Arnotda"i/ Bacha. 


W piatek, dn. 12 bm. 
' -.*Q godz, .16stej 
Przedstawienie zakuniae 
ne przez kołejowców: . 
trorodz €fska 
Fajara j 
Bajka w 3 odsłonach 
„J. Porąztńskiej. 
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ŚRODA, DNIA 10 LUTEGO 1932 R. 


Seleśramy 


a» ostatniej chimili 


Adminisfracja Rzpliicj jest własną 
emanacją Narodu 


Budżet Ministerstwa Spraw Wewneirznych na plenum Sceimu 


Warszawa. Na wcezorajezem posiedzeniu 
Sejmu w dalszej rozprawie nad preliminarzem 
budżetu Min. Spraw Wewn. zabrał głos poseł 
Duch, który omawiając pracę Komisji dla spraw 
administracji, wyraził zdanie, że komisja ta 
posunęła się zą daleko proponując granice nie- 
których województw w tych rozmiarach, w ja- 
kich administracja byłaby niemożliwa, Doty- 
czy to w szczególności województw krakow- 
skiego i lwowskiego. Pos. Duch uważa, że in- 
teres Państwa wymaga, aby w ośrodku, utwo- 
rzonym z województw tarnopolskiego i lwow- 
skiego przeważała ludność polska, w wojewódz- 
twie stanisławowskiem ukraińska; dalej uważa, 
że nię należy powiększać terenów autonomicz- 
nych i należy dążyć do jak najściślejszego zwią- 
zania z Polską Śląska. Poruszając zagadnienie 
samorządu, mówca zwraca uwagę na zbyt wy- 
górowane pensje, pobierane przez niektórych 
pracowników przedsiębiorstw samorządowych. 

Wicemarszałek Polakiewicz podkreśla, że go- 
spodarka Ministerstwa jest wybitnie oszczędne. 
Żądania mówców opozycyjnych, ażeby zreduko- 
wać fundusz dyspozycyjny przeznaczony na 
zwalczanie szpiegostwa i fermentów wewnętrz- 
nych uważa mówca za nieuzasadnione. 

Poseł Pewny jako przedstawiciel ludności u- 
kraińskiej na Wołyniu oświadcza, że ludność ta 
wspólnie z narodem polskim uważa państwo pol 
skie za swoje i ocezkuje załatwienia proble- 
mu ukraińskiego przez Izby Ustawodawcze przy 
udziale rządu. Jako Ukrainiec — mówił poseł 
= uwążam, że orjentacja na zagranicę wyrzą- 
dza szkodę Ukraińcom. 

Warszawa, 9, 2. (PAT.). Poset Szymański 
oświadcza, że wieś białoruska nie dąży do zao- 
strzenia stosunków politycznych. Dążeniem wsi 
białoruskich jest uzyskanie spokojnego bytu i 
stabilizacji stosunków materjalnych. Niesłusz- 
nym jest zarzut posła Jeremicza, że rząd polski 
niszczy jakoby kulturę białoruską. 

Poseł Jaeger (BBWR.) w imienin ludności 
żydowskiej zadeklarował szereg postulatów. pod 
adresem rządu. Mówca z uznaniem wyraża się 
o stanowisku rządu w sprawie ekscesów anty- 
żydowskich. Kończąc, zwraca się on z apelem, 
aby ludność żydowska otrzymała taktyczne ró- 
wnouprawnienie we wszystkich dziedzinach ży- 
cia państwowego. 

Poseł Staniewicz (BBWR), jako poset Ziemi 
Wileńskiej i Nowogrodzkiej rozpoczyna swe 
przemówienie od wspomnienia, poświęconego Ho- 
łówce, wskazując, że dążenie do zgody i pojedna- 
nia było głównym celem ostatniego kresu jego 
bujnego żywota. Mówca, składając hołd pamięci 
ujeodżałowanego posła Hołówki, stwierdza, że 


BBWR. zostaje jego ideom wierny. Po olunnie 
polsko-litewskie — kontynuuje mówca — powin- 
no być troską nietylko rządu i MSZ, ale culeqo 


społeczeństwa polskiego. Mówca wierzy głęboko, 
że naród litewski zrozumie, iż godzina, w której 
sięgnie orężną ręką po Wilno będzie również 
ostatnią godziną jego niepodległości państwowej, 
gdyż tylko Polska silna i mocarstwowa jest gwa- 
rancję niepodległości Litwy i państw bałtyckich. 
Gdy to zrozumie, nastąpi otwarcie murów gra- 


: nieznych, Wilno odzyska dawne swe położenie na 


szlakach handlowych, 

P. minister spraw wewn, Pieracki, odpowia- 
dając na zarzuty opozycji, podkreślił, że nie ma 
zamiaru zaprzeczać tego, że w funkcjonowaniu 
tak olbrzymiego aparatu, jakim jest administra- 
cja państwowa zdarzają się błędy í sporadyczne 
niedociągnięcia. ale stwierdza przytem, że orga- 
nizacja naszej administracji czyni bardzo znacz- 
ne postępy. P. minister ubolewa, że posłowie 
opozycyjmi nie znaleźli ani jodnego słowa uzna- 
nia dla tej działalności organizacji i dla sumien* 
"nej pracy urzędników, podległych tym resortom. 
Polska administracja jest emanacją własną na- 
rodu. Należy stwiordzić, że dzięki warunkom, 
wytworzonym i ochronionym przez Marszałka 


Piłsudskiego NARÓD WYKONAŁ WIELKA dzie tych słów. 


t ne ia: eee milim. na stronie 7-lamowej I sł Redaktor odpowiedzialny ża sprawy W, M, Gdańska Wi Cieszyński, 
w s szej stronie . zło wyka Se. 9.60 z! Gdańsk, Stadtgraben 6 


na drugiej i trzeciej stronie 
Drobne za słowo 15 gr. pierwsze słówo podwójnie, 
Dła poszukują 

Za ogłoszenia s 
W Gdansku ża wiersze ivm na stronie 7 


> . " 4 
grobna za słowo Š fen, — tytułowe . 


sądowem ściąganiu należności rabat upada, 


owej. 


* 


3 cieje ogłoszenia administracja nie odpowiada. 


h pracy i nekrologi 25% zniżki, komunikaty 50 gr. 
mplikowane i 4 zastrzeżenie miejsca 20% nadwyżh!: 


"pla wsratkich spraw 
ściwe są Sądy w Toruniu. Ža terminowy druk przepiser= 


PRACĘ W DZIĘDZINIE SWEJ SAMOWIEDZY 
NARODOWEJ, CO POZWALA NAM Z OTU- 
OHA PATRZEĆ W RZYSZŁOŚĆ. 

Następnie za pomocą cyfr i danych p. mini- 
ster wykazał nicość zarzutów, że organizacja 
życia w państwie oparta jest na systemie poli- 
cyjnym, 

P. minister oświadcza, że zarzut, jakoby sto 
sowano metody policyjne w stosunku do zgro: 
madzeń, stowarzyszeń i prasy całkowicie mija 
się z prawdą. 

Przechodząc do spraw narodowościowych, 
p. minister odpowiada najprzód posłowi Le» 
wickiemu, że ani państwo, ani rząd nie może 
zaweirać umowy z poszczególnymi obywatela: 
mi, ani też ugrupowaniami. Zasada ta nie prze 
czy jednak o istnieniu narodowości ukraińskiej 
ani możliwości jej rozwoju w ramach Rzplitej. 
Rząd nie zejdzie ze stanowiska deklaracji z d 
16 stycznia bez względu na to, czy będzie się 
podobało poszczególnym reprezentantom po: 
litycznym, czy nie. Zgodne współżycie naro: 
dów, zamieszkujących Małopolskę Wschodnią | Po przemówieniu reerenta budżet został przy» 
jest tak niezbędne dla pomyślnego rozwoju jęty. 


OC OE OC ZOO 
. Dochody i rozchody 
skarbu Pańsiwa w słuczniu 


Warszawa, 9. 2. (PAT.). Ministerstwo | niosły skarbowi nadwyżkę dochodów nad wy- 


tej dzielnicy, że rząd w konsekwencji wyku: 
nania swych zamierzeń przejdzie ponad głowa 
mi polityków i znajdzie bezpośrednią drogę do 
porozumienia się z ludnością. Jestem przekc: 
nany — mówił p. minister, że społeczeństwo 
ukraińskie te tendencje rządu rozumie, co wię 
cej jestem pewny, że dziś większość ludu ukra 
ińskiego pragnie żyć i pracować w spokoju. — 

Odpowiadając ną szereg zarzutów posłów 
opozycyjnych, p, minister konkluduje, że 
wszelka bezstronna krytyka jest potrzebna i 
pożyteczna, z drugiej zaś strony praktykowae 
ne przez stronnictwa opozycyjne metody postę 
powania są szkodliwe. Wszelka bowiem kry: 
tyka zatrzymać się musi na pewnej granicy, za 
którą zaczyna się interes państwa. (Oklaski na 
ławach klubu BBWR). 

Pe zakończeniu przemówienia p. ministra 
Pierackiegc wywiązała się dyskusja, w której 
zabierał głos szereg posłów, poczem Sejm 
przystąpił do budżetu Prezydjum Rady Mini: 
strów, które referował poseł HuttenCzapski. 


Skarbu zestawiło już wynik budżetn za mie- | datkami spowodowany został zmniejszeniem 
siąc styczeń b. r. się dochodów z lasów państwowych, w związku 
- Dochody budżetowe skarbu wyniosły w tym | ze spadkiem cen drzewa, oraz m przedsię- 
miesiącn 175,3 milj. zł, wydatki 178 milj. zł. | biorstw kolei państw. W związku ze skurcze« 
Deficyt budżetowy wynosi zatem w styczniu | niem się przewozu, tem nie mniej są zadawa- 
2,7 milj. Nieznaczny ten deficyt w porównaniu | jące, gdyż równowaga budżetowa została ntrzye 
z dwoma uprzednimi miesiącami, które przy- ' mana. 
+» 


Niemcy uzbrojeni od sióp 
do $iów 


„WAchon Francaise" © „wspólpracy Reichswehry 
z hitlerowcami 

Paryż, 0. 2. (PAT.). W dzienniku „L'Ac- | sposób postępowania, co w innej dziedzinie: 
tion Francaise" Leon Daudet omawia sprawę | Ściąganie oddzielnych części ciężkiej artylerji, 
wciągnięcia hitlerowców do Reichswehry. „Jest } przygotowanych w. Holendji, Szwajcarji, czy 
to znamienuem zapoczątkowaniem mobilizacji | Rosji sowieckiej. Niebawem Niemcy, domaga- 
— pisze dziennik. — Rechswehrva będzie w ten | jące się od innych rozbrojenia, będą uzbrojone 
sposób pochłaniała i wciągała stopniowo kom- | od stóp do głów.“ 
batantów. przyszłego rewanżu. Jest to ten sam 
+b + 


Famiasiyczne wiademoeści | 


o legionai i nańsiwie uliraltskiem nad Amurem 

(o) Warszawa, 9. 2. (Tel. wt). Niemiecka | dowodzić płk. Sidoreńko, który ma twierdzić, 
prasa podaje ostatnio fantastyczne wiadomo- | iż Ukraińcy zabiegają u rządu japońskiego 0 
ści, jakoby na terenie Małopolski Wschodniej | utworzenie nad Amurem buforowego państwa 
pojawili się ostatnio emisarjusze b. armji ata- | ukraińskiego. 
mana Petlury, którzy prowadzą wśród Ukraiń- Po sprawdzeniu powyższych wiadomości 
ców akcję zaciągu ochotników do armji ukraiń- | wśród petlurowców warszawskich okazało SIę, 
skiej na Dalekim Wschodzie. Jak wiadomo w | że takiego pułkownika w armji Petlury wogóle 
Syberji nad Amurem żyje około miljona Ukra- | nie było i windomości prasy niemieckiej wys- 
ińców. Akcją w Małopolsce Wschodniej ma * sane są z palca, 


Architekt Zaremba opowiada 
o ira$icznej moch w Brzuchowicach 


(o) Lwów, 9. 2. (Tel. wł). Architekt Za- Na pytanie, czy jest przekonany o winie 
remba, ojciec zamordowanej Elżbiety Zarem- | Gorgonowej, Zaremba odpowiedział: Żyłem z 
bianki, wypuszczony, jak wiadomo, z więzienia, | nią przez 7 lat, i trudno ni było uwierzyć, by 
w rozmowie z dziennikarzami oświadczył, że | mogła dopuścić się tak haniebnej zbrodni. == 
w ostatnim czasie spadają na niego same nie- | Obecnie kiedy przedłożono mi wyniki śledztwa, 
szczęścia. Zaczęło się od katastrofy, budowla- | muszę zmienić przekonanie. 
nej, potem nastąpiło zamordowanie córki, a na- Zaremba ma z Gorgonową małą córeczkę 
stępnie został okradziony. Romę. 

O krytycznej nocy Zaremba opowiadał: | W związku z tragedją brzuchowicką ma być 

I 


mę 


Spałem dość twardo. Nagle zbudził mnie syn | przesłuchany jeszcze jeden świadek, nauczyciel 
słowami: „Lusię zamordowano“, Wybiegłem į ze Śląska, który ma złożyć zeznanie, obciąża: 
do jej pokoju i tam przekonałem się o praw- | jace Gorgonową. 


——— 


Redaktor odpowiedzialny Wacław Górnickt w Toruniu, Bydnoska 3? 
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aRENUMERATA 
strecji 2,70 zł ~ ma pòcztaeh już z odnoszeniem kwartalnie 9,27 al- 


ZZ ZZO ZIZI 


Eskadra samolotów 
w burzy śmieżmej 


3 aparaty sirzeskane i 3 zmu: 
szwme do lą LOWAMiIA 
Londyn, 9. 2. (Tel, wł.). Angielska eska- 
dra samolotów, znajdująca się w drodze z 
Bagdadu do Kairu, wpadła w gwałtowną burzę 
śniegową nad pustynią syryjską. 8 samoloty 
zginęły na miejscu, 3 dalsze samoloty burza 
zmusiła do lądowania w pobliżn miejscowości 
zamieszkanej przez dzikie plemię Druzów. 


U ścian stalowej trumny 
ma rie occanu 

Londyn, 9. 2. (Tel. wł). Nurkowie, którzy 
dotarli do zaginionej angielskiej łodzi pod- 
wodnej „M. 2“ stwierdzili, iż cała łódź zalane 
jest wodą. 

W. wieżyczce łodzi nurkowie znaleźli zwłoki 
2 oficerów, których jednakże nie można roz- 
poznać, gdyż twarze ich zakryte są maskami 
tlenowemi. 


Wyrok przeciwko ickarzom 
hiim w Lubece 
Berlin, 8. 2. (Pat). W sensacyjnym pro- 
cesie przeciwko niemieckim lekarzom kli- 
niki dziecęcej w Lubece, oskarżonym o za- 
niedbanie przepisowych środków ostrożno- 
ści przy zastrzykiwamiu niemowlętom szcze- 
pionki Calmet'a, ogłoszony został dzić wie- 
czorem wyrok. 
Kierownik szpitala prof, Deycke skaza- 
ny został na dwa lata więzienia, lekarz a- 
systent dr. Altstaedt na półtora roku wię- 
zienia, obaj za zabójstwo wskutek niedbał- 
stwa. Oskarżeni prof, Klotz i asystentka 
Schütze zostali wwolnieni, i 
Proces trwał od 12 października ub. r., 
wywołując w opinii świata oraz w między” 
narodowych kołach lekarskich 


zainteresowanie, 


Zmianu personalne w M $. Z. 
(0) Warszawa, 9. 2. (Tel. wł.). W Minister- 
stwie Spraw Zagran. następiło kilka zmian per- 
sonalnych. Wicekonsulem we Wrocławiu misse- 
wany został Dr. Roman Weyers, Radca biere: 
Komisarjatu Generalnego Rzplitej w Gdańsku 
Edw. Bittner odwołany został do Oentrali. 


Ka w kata e 
ero Warszawa — Hatowice 
(0) Warszawa, 9. 2. (Tel. wł.). W dn. 4-go 
lutego odbyła się z polecenia prokuratora eks- 
pertyza sądowa celom ustalenia przyczyny wy- 
kolejenia w dniu 14 grudnia pod Rogowem po- 
ciągu pospiesznego Warszawa ~- Katowice. — 
Komisja po przeprowadzenia dochodzeń stwie! 
dziła, że jedyną niewątpliwą przyczyną kata- 
strofy było umyślne uszkodzenie toru przez 
rękę zbrodniczą. 1 


Huragan nad Luhelszczuzmą 

Lublin, 9, 2, (Pat), Nad powiatem lubel- 
skim przeszedł gwałtowny huragan, który 
we wsi Wesołówka zawalił oborę, zabijając 
kilkanaście sztuk bydła. Pod Łyskowem hu- 
ragan strącił z wyspkiego nasypu pewna 
kobietę, która wkrótce po wypadku z po- 


wodu poważnych obrażeń żmarła. 


kirac? fiiisse W sęr zieżo 

(0) Warszawa, 9. 2. (Tel. wł). W Sądzie Ape- 
lacyjnym toczyła się rozprawa przeciw bandycie 
Stanisławowi Maroniowi, który juź raz był są: 
zony, a otrzymawszy wyrok skazujący, schwy- 
cit mosieężny krzyż i rzucił go w prokuratora 
Cybulskiego. Prokurator uchylił się a krzyż ugo- 
dził w fotel i złamał poręcz. 

Wezoraj Maron przed sądom do winy się nie 
przyznawał, twierdząc, iż nie sobie nie przypo- 
mina. Od chwili wejścia na salę począł tracić 
przytomność, którą odzyskał dopiero w geli. — 


„Kiedy jestem zły — mówił Maron, — to zupeł: 
nie nad sobą nie. panuję i dostaję białej go: 
rączki''. 


Rozprawę odroczono óććlem zbadania stane 
psychicznego bandyty. 


Abonament miesięczny Wynosi 


w ekspedycji miejscowych agencjach . s s « e evs 
z odnoszeniem do domu w 


otuniu 2.2 s © o « è 


leg 4 


„DNIA KUJAWSKIEGO” mięsięcznie w admini- 
miesięcznie 3,09 zł 


